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Ukończono wreszcie ogólny rozprawę budże
tową p sejmie węgierski n, a wraz z nią i 
przesilenie ministerialne dojrzało do tego sto
pnia, iż podania ministrów o dymisję znajdują 
się już w tej chwili w ręku monarchy. Przy- 
wódzcy ustępującego gabinetu, pp. Bitto i Grny- 
czy mogą jednak mimo owych podań o dymi
sję uważać się za zwycięzców. Ostatnie ich mo
wy górują stanowczo nad wszystku m, co w cią
gu tej długiej rozprawy powiedziano, i udowo
dniły jasno, że tyluo Uhyczyego finansowy pro
gram w dzisiejszym stanie rzeczy jest prakty
czny i wykonalny. A program finansowy jest 
d~isi&j dla Węgier kwestią życ'a. To też gdy 
po zamknięciu rozpraw przyszło do głosowania 
aad Kwestją, czy projekt rządowy ma byó wzię
tym za podstawę dvskusji specjalnej, powstała 
za nim tak znaczna większość, że opozycja nie 
stawiała nawet wniosku o próbę przeciwną, jak 
lo zwykła była zawsze czyuić. Jeżeli mimo o- 
trzymauia takiego poparcia w izbie gabinet po
dał sń do dymisji — wynikło to z dalej się
gających pobudek. Oświadczenie Tiszv co do 
ugody austrjacko-węgierskiej zmieniło zupełnie 
stosunek stronnictw w sejmie, i otwiera widok' 
utworzenia nowej większości, na której o v się 
dało rząd oprzeć. Wobec rozbicia deakistów u- 
tworzemo taniej nowej większości jest niezaprze- 
czenie dla Węgier bardzo pożądałem, a warun
kiem tego jest wejście Tiszy do gabineru. Ztąd 
tez Bitto i Grhyczy uważali sobie .jako obowią
zek patrjotyczny ustąpić, aby nie przeszkadzać 
nowej organizacji stronnictwa, mającej zastąpić 
dawną a dzisiaj już zupełnie zużytą. Oasarz o- 
debrał z rak Bitty podauie o dymisję, al g< 
jeszcze nie przyjął, i prawdopodobnie san za
dzie do Pesztu' by sprawę przesilenia załatwić 
Mówit, że obaj przywódzcy gabinetu stanowczo 
oświadczyli, iż miejsca w nowym rządzie nie 
przyj'Oa Ostatnie zas oswuadczenie Tiszy usu
wa myśl koalicji z Senuyeyem i Lonnyayem. 
Jak dotąd więc jedno tylko z pewnem prawdo
podobieństwem przypuszczać można, iż Ti&zt wej
dzie do gabinetu —  wszelkie Innfc domysły by
łyby przedwczesne.

We Francji ubiegły tydzień nowe p: vmosł 
niespodzianki. Po przyjęciu wniosku Walloua, 
po owej koalicji obu środków z 30go stycznia, 
która tak korzystną była dla republiki, przyszła 
na stół ustawa o senacie. Była to kość nie
zgody między chwilowymi sojuszDikanr. Repu- 
huwanie trwali przy tem, żeby senat cały 
z wyborów wychodził — prawy t-rodek chciał 
koniecznie mieć go w części przez rząd mia
nowanym Ta różnica zdań była bardzo na 
rękę bonapartystom, utrudnia bowiem ostateczne 
ukonstytuowanie władz a anarchicznemu temu 
stronnictwu przedewszystkiem na tem zależy, by 
się nic nie ukonstytuowało. Rzueili wiec głosy 
swe na stronę lewego środka, ■ poprawka repu
blikańska nad wszelkie spodziewanie przeszła 
skutkiem nienaturalnego sojuszu bonapartystów 
z republikanami, Którzy pewno sami najbardziej

tern byJi zdziwieni. Koalicja 30. stycznia rozbiła 
się zupełnie. Skorzystało z tego stronnictwo se- 
dańskie —  ■ oto przy trzeciem czytaniu ow 
projekt upada, przez co i poprzednio powzięte 
uchwały, powołujące się na ustawę o senacie, 
zupełnie znaczenie swe straciły. Rzecz naturalna, 
iż wobec tego podnieść się musiała znowu myśl 
rozwiązania Zgromadzenia, które dzisiaj niweczy 
co zbudowałci wczoraj. Odrzucono wprawdzie na
głość postawionego w tej mierze wniosku — 
aie wniosek sam stoi jeszcze Grayby upadł, le
wy środek zamierza rokować daiej z prawym 
co do takich zmian w ustawie senackiej, które- 
by ratowały koalicję z 30. lutego. W każdym 
razie —  jeżeli wynikiem ostatniej porażki parla
mentarnej byłoby rozwiązanie Zgromacjzeiiia, mo
głaby Francja dzień ten zaliczy u do jednego ze 
szczęśliwszych w smutnej swej historji ostatnioh 
kilku lat.

Wskazaliśmy przed dwoma przeszło tygo
dniami na słuszne bardzo powody coraz wzra
stającego antagonizmu między Anglią a Moskwą. 
Przybiera on obecnie rozmiarydosc groźne. Odmowa 
brania udziałn w dalszym 1 oku zaczętego w Bru- 
kselli dzieła n.iędzyna-udowego wojennego pra
wa, , dana gabinetowi Carskiego Hioł& 2,0 strony 
Anglji, tem przykrzejsze w Petersburgu wywo
łała wrażenie, że według wszelkiego prawdopo
dobieństwa wszystkie mało państwa europejskie 
pójdą tu za przykładem Anglji. Rozpoczęła się 
więc coraz drażliwsza wojna więazy półurzedo 
wem- organami Anglii a Moskwy —  * w walce 
tej na pióra zaczynają już i takie padać zarzd- 
ty, jak ten n. p., że Anglja przesyła broń bun- 
tuiąc^m się przeciw carcwi plemionom Azji 
środkowej. Anglja zbyt często zapominała o tem, 
że Moskwę tylko w Europie pokonać można — 
to też owoce tej fałszywej polityki zbiera teraz 
w wzrastającem niebezpieczeństwie co do azja
tyckich swych posiadłości, które są słabym pun
ktem angielskiej potęgi. .

Don Alfonsa zaczyna wchodzić na drogę 
niebezpieczną. Wpływ reakcyjnych żywiołów na 
nieg>ri coraz widoczniejszym się staje. Zakaz sto
warzyszeń i zgromadzeń politycznych, i wygna
nie bjtago . fuviy4«ai* Zorilii —
pszym tego dowodem. Nie zbyt to zgodne z o- 
wemi przy wstąpieniu na tron danemi przyrze
czeniami rządów 'iberalnych, i nie zbyt świetna 
rękojmia trwałości tej świeżej restauracji.

0 lichwie i ustawodawstwie licłwowem
-v» A u s t r j l

nap sal dr. Józef Kohn.

(T>okc»ńc*euie.)
W  tej mierze sądzimy, że usjjapa * ^n1®’ '® ru.

d „ i .  1866,
swego czasu, z pcw iów autagoniz Pnlptl'.,l0ZycjB 
i.crej, niż „ „iwodów ściśle ,,6u*® ^  ' fefre
ceniona, zawarła w sobie tralas zasaay, j "
dalszego rozwoju przez śoiślejszą styli** , J  
ustawy i przez odpowiednią praktyu? *4 J

1 i j  i wcale w regulacjęi.na ustawa nie wdawała się wcale e ^
stopy pr icentowej w jakiem bądź m iej800 Pr*J*ę ■*'
przcDib-ła co następuję: -
iik t i i  nią nie patrzy i gotowa ^  j>n95“ f

Karygodnym jest z a licu v,ę, kto trudne, połoie- 
nie, lekkomyślność, niedoświadczunle lub ałatjść i- 
mysłową » y Koży zaiajego ku dotklwaj jego arkofajie 
nadużywa, aby dla siebie lub taz dla innych w a- 
kiejkolwieK formie korzyść tak*, umówić, która się 
znajduje w ra iłem  p-zeciwieństi , s za stopą procen
tową w mie:scu przyjętą, i. z wyaaikami. etiatamilub 
innemi ofiarami, któro mota poniósł przy swej do
stawie.

TaLst pierwotny niemiecki opiewa: „Strafbar we- 
gen Wuchers ist, wer iie No hlage, den Leichtsino, 
iie Unerfahrenheit oder iu  V3rstavdesschwache des 
Anloiho1,8 su desseu empfindlijbótn Nacbtheile miss- 
braacht, u *  ftt" sioh oder andero, unter wai immer 
fttr oiner Firm eineo /ortlieil zu bedingen. welcber 
zu dem, am Orte Ublichen Zinsanaasie und zu den 
mit seiner Leistung etwa rarbundei aa Auslfcgan, y Br- 
lusten oder sonstigen Cpfern in aufallendem misarer- 
hkltniase steht.“

N aśm iew ano się w tedy  z ow ei w  sam e is toc ie  
dość zaw iłe j »tyliz»3|i u stew y, a m ian ow icie  z m no- 
gośoi zebran ych  punstow  k tórs lich w iarza  u sp ra w ie 
d liw ić  n i o  m o g ły . Ależ zapom niano, że pew n ej n a j
w yższej cy fr y  procen tow oj nie b y ło , że w ięc k a ża a  
zm iana na ogólny  m targu za sz ła , k ażd e  pow ięk szen ie  
n iebezp ieczeństw a pon iesion ego  itd. w ierzycie la  u sp ia  
w ied lit.ia ty , że przy  trudności akuratnago ocen ien ia  
targow ej w artości k red ytu  naw et le k k ie  zb oczen ia  z o 
staw ały  bezkarna, a kto zn aczn ie  w yższy  procen t p o 
bierał, n ie ch b y  się u spraw ied liw ił 8ŁCŁ6góln6.ii i o k o - 
liczn ośc .am  w y p a d k u , n ie zaś pob u d k a m i nietnoral- 
nem i.

Poczuwali przecież oawet taoy Gccle, Wilfceafal- 
dy potrzebę upozorowanie swych n.ecuych wybryków, 
pubierając procenta mierne, lecz ogromDO kary koa- 
wencjonaliła, tj. niby premje aoefeuracyjne za rzekomą 
rysykowność swych interesów! Ale zrobili z tejże pra
na ji, w miernej fewocib usprawiedliwić się aa;ącej, dzi
woląga, istotaego w ampin 1

Zn sztą owe zarzuty pochodziły tylko z chwilowe
go prądu opinii podówczas pod wpływem napoleoń
skich teoryj finansowych zostającej; dziśbj zapewne 
takie same krzvkl przeciw mnogości wypadków, u- 
i [t r a w e d l i w i i j ą c y  c h  wyższy p-ocent, podnie
siono. N»m Sĵ j zdaje, że w tym paragrafie trzecim 
całej uilut y) t^lko wyrażenia „zu dessen e m p f is d l i  
chem Nachtheif u (ku bolesoaj jego szkodzie’i i , Var- 
■usten (stratami) są zbytsczne, a pierwsze powinooby 
całkiem wypaśó, zam.ast drugiego zaś .nianoby u-syć 
wy-azu „Głef hi’3Uw (nicbczpi6CzeÓ3tws.m’j), gd-r przy 
samem zawarciu omowy pożyczkuwej o siracio jestczt 
mowy być oie może.

Zarzucą nam, że obracbowaa o proceutu w mie]- 
scu przyjętego, zbyt wielkim trudnościom podiega. 
J łtt r --J  d_inejszem rozpowszechnieniu kas osocze- 
ci.noś >i, a w  itI!„zko»ych , obraohowanic, nie pow.n- 
ao byó niepodobasoi,

Zarzucą dalej ,̂ Ze wyraz .„rażące prseciwieństwoa 
(auff illende^ Missrcrhaltniss) jest nieokreślonym Nie 
wykluczając detiaicji ściślejszej, dopiero wynaleźć się 
majacei, wskazujemy tylko na tę jedną okoliczność, 
że ustawa cyv.ilna, uważając, jam powyżej wsfe agano, 
dopiero ukróoen.e n»d połowę wartości jako znaczne
1 do procesu o u-iewazi i mie umowy doprowadzić mo
gące , podawała podstawę słusznej interpretacji.

W  każdym razie zdaje mam wę, że B.lcredi, u 
wzglęUni&ją: wszystkie czynniki procentu pożyczko
wego i prawdopodobne pobudki wyzysk<wauia, o wiele 
gruatowuieiszym się otaZał od mędrców przedkracho 
w ych, mechaaiczuie zastosowujacycb zużytą Łasadę: 
Laisser faire, laisser passer!

Przekraczającym ową ustawę , Beicredi groził ka- 
ram a mianowicie grzywną dochodzącą, aż ao pię- 
ciorazowej sumy, sądownie jako karygnduy nadmiar 
procentów nznanej; w ranie powtórnego ukarania tak 
że aresztem do 6 miesięcy, przy częstem powtarzaniu 
lub okolicznościach nader obuiąża;i cych nawet do
2 lat.

Tu także zarzucą. że lichy jarz, zawierając i o-

Starodubowska sprawa.
P o w ie k  ukraińska 

przes
T  T .  J E Ż A

(Oiąj dalss/.)
Nifl płonny był, jak wiemy, pułkownikowej do

mysł W ysnuł- go ona zapewne z dziewiczego do- 
iwiftai zeuia własnego. Burzany na Ukrainie ogromnie 
w a ż - ą w romansowym względzie odegryti-aiż rolę. Po
rastają oue wzdłuż płotów, na granicach obejść i o- 
grodów, i na tych linjach demarkacyjnych tworzą 

Lroay, pełniące tę samą fnnk.cję co obłoki mitologi
czne. Romanse pomiędny parobkami a dziewczętami 
ukraińskiemi zawiązują »;ę *a«wyczaj przy krynicach 
i na przełazach, rozwijają się jednak a często i koń
czą w bnrzanach. W nich się chowają kury z kur 
cnętami przed jastrzębiem; w n.ch się kryją dzie
wczęca ukraińskie ze strzałą Kubidyna w acrci* przed 
okiem iudzkiem. O ! burzany—ileż to one pochłonęły 
tajemnic! ileż to szeptów, uścisków, p*sałunk‘,w od
bił* »ię O ich listki, kwiaty i łodygi! O ! gdyby one 
o t«,m wsz>stkiem światu rozpowiedzieć umiały.

Handzia wpadła w burzany i przysiadła. Tak sa
mo przysiada kuropatwa, gdy us-hszy w górze szum 
akrzydeł zwiastujący śmierć. I dziewczę Coś nibj po
dobnego usłyszało. Nie chodziło tu o śm ierć-- hyba 
itbyśmy za prawdę pizyjęli słowa poety. „Udy na 
dzi“wczjnę zawołają, żono! dż ją żywcom pugizcliio- 
no.“ Słowa te atoli me są taką prawdą, jak się .:dajo, 
nie mn | przeto mniemanego owego pogrzebania per- 
npektyua wywiera n» dziewczęta wtażenic ogromne 
objawiające się za pomocą jakiegoś łechtania, jakiegoś 
drażnienia, jakiejś świerzbiączki, sprowadzających stan 
taki, żo miejsca znaleść nie można, rady sobie dać 
nie spodób, dotknięta stanem tym skryłaby się gdyby 
mogła, pod ziemię, nie te w burzany.

W  burzanach więc Hand^la nasza sic działa. Sie- 
dzł-Ja i zachciewało «ię jej, mr płajkuć- znów śmiić 
l i f ,  znów dnmac, w»zakże ani płakała, .l  żjuiafs się, 
ta, dumała —- .ieduała, raaa temu przynajmniej, że

1 gow W- r , ień nas
wieczora, i przez noc cała, i p-ze* caty “   , ,
pny, i znów przez noc, i znów prze* dfie® ; c  ̂
ao świata skończenia. Coś jej w duszy S*dmia .» 
je- w sercu świdrowało, Nie myśleła jedni-k o meze , 
ani o Iwasiu nawet.

l\raś tymczasem, pożegnawrzy pułk°wni 
na podwórze wyszedł i zatrzymał się. Zatrzyma y g 
wspomnienia lat dzieciunych , przedstawiaj* p S
pod postacią wszystkich przedmiotów, jakie podwórze 
zapełniały. Wszystkie uaraz, niby mu do pamięci‘za- 
kołatały. Rój mózg jego obsiadł i b r*ę °^  I l0*ął, 
brzęczenie przybrało postać i tony pioe*nki rozkosznej, 
snującej się jak nitka na motowidie. Na piosenkę tę 
składały się zda zen a, rzeczy i ludzie, strofa każda o 
czemeś odrębnem opowiadała, ostatnia **  ̂ wyra: nie 
do Liegc przemówiła.

— ldż tam... tam... na dom... Pamięć*92 t0D 
ogród, zdeptany, zbiegany przez ciebie wzdłuż i w po
przek?... Tam masz znajomych tylu, ile dr*aw... Tam 
powitają cię kona-y, uśmiechną się io ciebie gałązki, 
szepną coś tobie ustki.. A  zaglądnij że tana jeno...

—  Prawda... — powiedział młodzieniec sobie. Za
glądnąć ni* zaszkodzi... Przez ogród przejdę i dr< gę 
sobie skrócę... Idę do  stryja... Os mam prz0to obeno-

* dzić ulicami, póidę wprozt, przez płot przeskoczę i...
I ruBzył. Cóż jednak! W  ogrodzie, zamiasf iść 

wprost, poezał najprzód cuoa«i6 w zygzaki, potom krą
żyć, zatrzymmąc *ię tc i ówdzie, przy znajomych da
wnych, przy świadkach Czynów, odnoszący®!* 8r9 do 
chwil, które się już * 1***< porrróeić. ani powtórzyć nic 
dadzą, w końcu poszuk.wac począł tych przyjaciół 
starych, których na miejscu dawnem nie rnajdował.

Chodził i sznkał.
I stało się, ®° musiało.
Przyjaciół nie wiadomo czy odszukał, *le, spie

sząc w pog iń z« wspomnieniom jakiemeś, o mało się 
nie przewrócił —- przez Handzie.

Kundzia na roWne zerwała się nogi*
Iwaś stanął, n*hy wkopauy.
Ona uciekać chciała i byłaby to uczyniła, gdyby 

jej stopy ao gruntu nie przyrosły.
On ochoty uc ekania w myśli n  ił, doznał 

jeanak sensacji jaką sprawia przyrośnięcie nóg do 
grantu.

—  A to ?... —  zawołał.
Dziewczynie ręce bezwładnie opadły, głowę zwia- 

a ła, oczy spuściła ii przybrała postawę poddania się 
losowi, który ją w ukryciu przed światem i ludźmi spo
tkał. W  sumieniu też własnem spokojną była zuDeł- 
nie. Nie nastręczała się, nie narzucała i ani jej przez 
myśl przeszło, ażeby ją, w burzanach ukrytą, przydy- 
bać inógł ktokolwiek, nie dopuroż młodzieniec, co z 
kraju świata przybywał.

—  Ty Handzia?...—  odez* ał się Iwau do chwili.
Handzia oczy powoli podniosła i przez chwilę jć

na młodzieńcu zatrzymała.
Wzroki ich spotuały się.
W jej oczach malownło się zapytanie: czyż0£ 

mnie nie poznał?
W  oczach jego zawierała sie odpowiedź: pozna

łem cię, ale nie wiem od czegc rozmowę zacząć.
Tłuina&zyś się więc : ^
— Zostawił im cię dziecin., malu > ą... Wyrosła* 

zmieniłaś się... G dy Dym cię spotkał gdzieind^j,,; nj0 
tu, aie poznałbym ciebie... zdaje się jednak, iżbvm 
p zeczuł, że to ty... A ty mnie, czyżbyś poznała?...

Dziewczyna na to nic.
_  Poznałabyś mnie, Handziu?,.,
I na to odpowiedzi nie było.
—  Może gniewasz »*<! *»* mnie ?...
Miasto odpowiedzi zpojrzaU i 8po|„ eniem tem 

zapytała j* 0»0b 'J ł-  1 r * co?... r
_  Za to, że ul tyle p o u f a l i  pozwalam sobie... 

że do w a s ,  panne, pizomawiam, j » k n-0„dyć do dzie
wczynki mains*0! ^*omawiałem . p rzepi:,szam...

Ona nic nie odrz' ła. On refcę wy„iąguął j ta- 
kową, nie chcący, r ę k J s i e  dotknął: palce pomknę
ły eauie i; nie siedzieć jak, j0j w jego znalazła
się dłoni.

  P rzepraszam ...

Drugie to ,)Przepraszam“ brzmiało juz tonem, 
którego w pierw3zem uie było, tonem, wydobywają
cym się stran w piersi i nastrojo
nych na diapazon uczuciowy. Jednakże, zapomniał 
snadź, i »  co przeprasza, oderwał się bowiem:

—  Handziu.... ja twój stary, dobry zu ajomy.... 
jam ciebie piastował.... co bardziej, ja piastowałem 
m y ś i-n a d z ie iż e  cią zobaczę taką wfażnif jak jeateś

Pi'* trp.Lty i tg^*£ą<jia przyjiaają. we Lwnwi*
_ioro administracji „DtiumiUa ' wlslr- ij pr* j  
plaea Halickim i Ajencja V7. Piątkowskie 
p*»- katedralny, we Wlsdnin w riambarga, Frarr- 
fhrols n. M., w Bsrllale, w Lipska, Bazylei 
[Sswajcarja] i Wraoławln pp. Hastmneiu k Vo> 
C 11 ■ w Wlednip: F. Llb, B. Mes ie i w Puzaa- 
nln Kazimier: Neuman biu ro anuusdw.

llglllltoL pr-/jmnją si j sa opłatą ł  et od miew 
obj t̂oici jedneeo wiorssa drobnym druki 
(petit). x

J bh 1 z JllenląJZBl mają być przesyłane fr >&»o dt, 
Admi ’u> .acji.I’ ńenuika Polskiego1.—-ulsl, lęMa- 
macyjne nie opUcsftowan  ̂ podfegaji, opłasia

beiaio]& w n rra c i,

fiarą two,ą układ dobrowo*ay , nie di.ała bezprawnie 
lecz tylko riemo-alnie , żo więc prawo karzące w 
danym razie zasco-sować się nie daje.

Jednakże byłoby to zdanie z gruntu mylne, że 
pańitwo nie miałoby prawa ukarania czynów niemo
ralnych. Nie może ono wprawdzie każdej niemoralnośoi 
uniemożliwić lub nawet skarcić , trzymając się praw 
pisanych, które, u'egająo zmian-e tylko w pewnych 
odstępach , zawsze za poczuciem moralności publicznej, 
v" ciągłym rozwoju się znajdującem , pozostać muszą, 
bjtoro jedaak pewien gatunek czynów niemoralnych 
staje się zbyt groźaym, bądź to przez własna naturę , 
bądź to przez naoinożunie się czynów tego rodzaju, 
astkwedastwo ma prawe i obowiązek zastosowania doń 
przopi.ów karzących.

Wszędzie i aawsze poczttoie u oralne narodów po
przedzało ro*wó] piaw pisanych, i nawet pierwszy 
morderca moralnie tylko ckaraaym zostać, nosząc 
pie no wiecznej hańby na czole. A  w pieiwszyoh cza 
sach historycznych władza publiczna karała tylko 
ozyuy wprost przeciw porządkowi publicznemu (mo- 
narob.cznemu, repuplikańskiemu lub teokratycznemu) 
wymierzone, zostawiając zbrodaia nawet najokrutniej
sze, ldcr tylko przeciw prywatnym osobom wymierzo
ne, zemście prj watnej lub familijnej do skarcenia. 
N awet państwo tcraźuiejszo, które, cLocaż me bardzo 
chętnie , za klasami pracującemi ujmować się zaczyna, 
rozpoczęło rwa czynność od zaskarżania iiarania czy
nów, mogących siły fijyezue przyszłjcb wojaków 
uszczuplić ćzakazy roboty dzieoięoej po fabrykach.) 
A czemae innem są np. kary *a takzwane kupierstwo, 
je. al nie rakazem czynów niemo-alaych innego ro- 
ca aj u i W  ogó e prąd dzi^itiszy w ustawodawstwie 
dąży ku temu, aby n.6 możaa by‘ o bezkarnie „reku 
wem o dóm ka^nf potrącick (mit dem ^ ermal an das 
/u h ł tj*n8 sti-esfan), jak to najświeższe wyrażenie, w 
parlamei ie pruskim. wyna!ezionet opiewa:

1 *i iic też jesteśmy od złudzenia, żeby pr&eii ja
kiekolwiek p-zepisy zarząco wyzyskiwania lichwiar
skie naraz usuuiev mi m ogły; przecież 1 inne
czyny nakazane mimo ną,sroższyoh kar nie ustały. 
Jednakże ustawodawstwo, zakazując tylko to, co isto
tnie jest nietnoralnem, it.cr to ostati ie z ?urowo»c>ą 
rzeczy camaj odpowiadającą, lep.oj obroni godność 
własną i sędziowską, aniżeli przez zaprowadzenie taka 
meracjcnalnycn i mogąoyoh łatwo być udaremnio- 
nemi.

Ogran-czenia cyfrowe stopy procentowej pochwa
lać możemy jedynie przy aktaeh nota-jalrych, a to 
ezęśi ią z powodu uiebezpi .-cznego dla dłużnisa cha
rakteru tego rodzaju dokumentów, ześc'ą w interesie 
powagi stanu notarjulacgo, wyręczającego tu staa sę- 
a s.owski; a przypominamy, że podobne ogran.ozenie 
przy weuslach już istnieje, wprawdzie tylko o tyle, 
że po terminie zapadłości weksla wyższe jak 6 ,rc. 
odsetki przyrastać nie mugą, gdy podozas obiegu 
weksla procent do głównej sumy przepisanym bj ć 
musi (wsicsle z wyrażorym procentem są mowt-żne).

Jednakie pod obny nrzepis wtedy .yiko skutko
wać może jeżeli aict, zawierający pożyczkę, jedynie 
pod warunk om wyliczenia pieniędzy w obecności no- 
tarjusza wykonalnym będzie; inaczej ani żadne usta
wy, ani też najlepsze chęci samych notarjuszów nic 
nie pomogą, i akta noiarjalue zostaną nadal najsku
teczniejszą bronią lichwiarską.

• odną jOlzclo kwestję chcemy tu tylke r oruszyć, 
a mianowicie pytanie, czyli me należałoby dla nasza- 
i»-o sianu chłopskiego osobny przepis, uwalniający pe- 
wną najmniejszą ość gruntu z inwentarzem * pod 
wszelk1 jj egzekucji sądowej, zaprowadzić. Podoona 
przepisy , krajach południ^wo-słowiańskicb istnieją, 
i mają swe uzasadnienie esonomicane w tem, że dlt 
chłopa kawał gruntu nie iest o tyle kapitałem, jak 
roazft!«m naisędzi*, przy p.-acy pomagającego. Ina- 
uzej by eż nie mogła cata familja chłopska wyżyć 
na gru-cie lecrie  kilkaset złotj ch wartującym ; i
czide^wiekszv d ’ f Chl° P’ V0o[er» W  doCuód zna- czmo większy oc ranty gruntowej, bo miei zczący za-
razem wynagrodzenie robotnicze w sobie, a a tyle
i.... Żo..., że..„ ty.... nie odwrócisz słk odemnm.... Han 
dziu, Cźynł j h sję nie zawiódł?...

Ł* to zapytanie odpowiedzi nie było, odpowie- 
zi -Btuej  ̂ a Ławet j gpojrzeniorej. Ale dłoń je, zaaj- 
owała się w ^łoni i tym kanałem z niej w nie- 

go przejść musiała odpowiedź iakat, Iwaś bowiem mó-
wif dalej:

.. Nie, nie cawiodłem się.... Tah mi przy tobie 
mił°, tab 1-odko, tak rozKosznie.... o!.., dziejrezyiro 
***oia!...

Nie wiadomo jak to się stało, przy ostatnich je
dnak słowaol pozycje ich wzujemne zmieniły się w 
ten sposób, że kibić jej znalazła się w otoczenia ra
mienia jego, szyja zaś jego znalazła się w otoczeniu 
ramienia jej. Handzia twarz na piersi młodzieńca u- 
kryła i „zepnęła:

—  Iwasit mój...
A iwaś w ucho jej włożył:
— Kocbam ciebie....
Płomienne ,kocham“ powtórzyło się podwóinie i 

zau Ho n.a ustach w półsłowa, którego po iwa druga 
przeciągnęła się w długi, gorący, serdeczny poca-

Na resztę tej sceny zapuszczam kurtynę. Nie na
pominajmy, że rzecz nie działa się1 w żadnej altanie 
klasycznej, ani też pod rozpachniałemi bzami, ani w 
asystencji róż w słowiku rozsochanych, ani przy Xdią- 
iyoa srebrnym blaskn, ale w biaiy dzień, pod płotem, 
w burzanach.

Nie pomawiajcie mo:c czytelnicy łaskawi, c rea
lizm przesadny. Opisuję wam narodziny miłośoi czy- 
stejf dwojgu czystych serc i opisuje je tak , iak akt 
ten uroczysty i uroczy po dziśdzieó joLzeze nu Ukra
inie się odbywa. Gdyby bohaterką romansu była jaka 
ciooia salonowa, nie poorowadziłbym jej z pewnością 
w burzany. Sc^ua oubyłaby i ię gdzieindziej, w budo- 
arze naprzykład. Handzie zaś, w celu pasowania jej 
nt bohaterkę, szukać musiałem tam, gdzie ją najpra
wdopodobniej znaleźć byic można. Znalazła się więc 
sama, wywiązała _ę z zadania nie gorzej od dziewioy 
najmocniej do romansowania na pr»wdę ukwalifiko- 
waiiej i „prawdę słów młodziana z bijącego szroa 
zbada' :a

Rozeszu sję.
Iwaś przez płot susem jednym przesadził i ruszy
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cierpi przez wyższy nawet procent od pożyczki nie- | w y  r a ż n y  eh z a m ia ra ch " , a tem naaiej jeszeze c 
zbyt wysokiej, aniżeli pizen możność wywł-izozenia ■ o«em  „ s k ł a d a n i u ,  m a n d a t ó w " ,  ani wiedział an>

*  ̂-w . ‘ * V 1 1 •» , . ’ • • ■   ' L 1 *  TTT * 1 _ _ _ K s l 1 MAIHrtWo ■ I Wn m  ngo z ziemi. Nie mając jelnakże dostatecznej znajomo
ści zzcz ogólnych stosunków włościańskich pozostawiam 
innym rozstrzygnięcie- tej sprawy, dodając tylko, że 
osobna opieka prawna dla stanu chłopskiego nie jest 
wynal -cki im nowym, bo jat prawo rzymskie takową 
znało.

Kończąc niniejsze uwagi, dodajemy jeszcze, że 
najluźniejsza część roboty w poskromieniu lichwy 
przygada rozwojowi socjalnemu i ekonomicznemu i j e -  
dnei, u oświacie pujbliczaej z drugiej strony. Rozpo
wszechnienie wiadomości rachunkowych, ułatwienie 
zarobku uczciwego, więcej zdziałać potrafią niż wszel 
kie ustawy; ustawy zaś zmierzające do oelów nie- 
moż bnych, jak dawne ustawodawstwo lichwowe za 
czasów cesarza Franciszka zaprowadzone, zamiast po- 
mag ć, szkodzą, odstraszając uczciwych kapitalistów 
i uuiemozebniająo przypływ kapitałów obcych.

niepodobają. nazwali „łajdakami ptórau i „rozbójnika
mi pracy. Podobne słowa już nie żal, lecz ohydę

I W  M  M W .
W ie ó t - ó  11. lutego.

Priedewszystkiem poczytuię sobie za obow;ązek 
oświadczyć tutaj kilku najpoważniejszym organom wie
deńskiej prasy, że ilekroć czynią ons mi honor zaj- 
raovan: i się moj mi k r >°d >nd encjami, bądź w swych 
telegramach, bądź w osobnych artykułach, to wszelkie 
konklucie jakie one uwnż&ją za stosowne z owych 
korespondencyj wyunuwać, wszelki" parafrazy tako
wych, są już wyłącznie osobistem dziełem samyehźe 
powyższych organów. Moje informacje prostych faktów 
lub notowania doniosłości tychże ze stanowiska naru- 
dowo-państwowego, jakie podaję czasem w f  rm e kró
tkich obserwacyj, są tylko zastosowane do użytku d:a 
publiczności polskiej i do naznaczonej mi normy przez 
redakcję Dziennika Polskiego. Inaczej, idą do kozza 
lub zostają regulowane cięciem nożyc odpov ie lniem. 
Ponieważ jednak nie otrzymuję żadnych auiplifikacyj, 
przeto za nie w zupełności odpowiadam. Upraszam 
w.ęc jedynie, z obawy na przyszłość choćby^ tylko 
pewnych czasem niedokładności, aby konkluzje lub 
parafrazy, o których wspominam, nie będae mojem 
dziełem, nie były za moje poczytywane. Te zazna
czywszy, jesteśmy w znpełnym porządku.

Inaczej cokolwiek wypadałoby mi odpowiadać 
izan. Gazecie Narodowej lwowzkis). Na szarością zac
nym j bt aż zanadto h u m o r  tego puma, żeby kto 
odemnie mógł wymagać , abym je w tym względzie 
przerabiał. Jednanie, jako koi ezpondentowi, nie wolno 
ni ignorować czasem tej lub owej rzeczy przez nie 

podnoszonej. Tak np. zzan. Gaz. Nar. z d. 10. b. m. 
w ustępie lym  swych O s t a t n i c h  W i a d o m o ś c i  
ogłasza, iż „korespondent wiedeński Dziennika Pol
skiego, piszący w duchu ministeijalnym ( m i n i s t e -  
r j a i n y m ?11), donosi, ze s t r o n n i o t w o  o j  o i y -  
c y j n e w kole polakiem zamyśla wystąpić z koła i 
przyłączyć się do stronnictwa Hohenaartu, W i a d o 
m o ś ć  ta —  dodaje Gazeta Nur., jest p r z e k r ę 
c o n a . "

Nie pojmowałem zrazu, co to może znaczyć: 
„ w i a d o m o ś ć  tu j e s t  p r s e k r ę c o n a *  dopiero 
za powtóruem odczytaniem owego ustępu widzę, że 
to być może i że niestety tak jest. W ’ adomość prze- 
zemnie podana i zamieszczona w Dzienniku Polskim 
mówi o posłach naszych hołdnjąoych tak  z w a n e m u  
f ed  er al i z  m o wi,  podcza gdy w i a d o m o ś ć  przy
toczona prtez zzan. Gaz. Nar. opow .id- o jak'-m i 
„ s t r o n n i c t w i e  o p o z y  oy  j n em “ . Otóż widoczna, 
żc między temi dwoma wiadomość—mi, tak ogólnie, 
jak specjalnie, j«st wielka różnica.

Dale; powiada Gaz. N ar.: „Tegooy sobie kore
spondent życzył, ażeby z w o l e n n i c y  j e g o  i ka-  
r j e r z y ń c i  mogli się p o t om przyłączyć do c e n t r a 
l i  s t ów" .  —  Ta podziwiam intuicję Gaz. Nar. i spo
dziewam się spodziewać jak to ja będę m o i c h  z w o- 
l o n a i k ó w  i k a r j er z y śt ó w. po t e m do c e n t r a 
l i  s t ó w wysyłał. Tymczasem powiem tylko, że by
łoby niedokładnością, gdybym tę dragą w i a d o 
m o ś ć  szan. Gaz. Nar. za p r z e k r ę c o n ą  uważał. 
Owszem, uderza m.ę ona pewną jakąś niewymowną 
ozy niewymawialną prostotą.

Ssi.n. Gaz. Nar. kończy rzecz swoją, podając je- 
jzcze trzech* wiadomość następującą: „O  ile myśmy
się dowiedzieli, — powiodą — stronnictwo, które u-i- 
łuje kołe do opozycji przeciw dzisiejszemu minister
stwu nakłonić, z a m i e r z a  j a s n o  i w y r a ź n i e  tę 
kwestję postawić w kole, a jeźliby było przsgłiłowa
ne, złożyć mandaty". —  Otóż , co do mnie, to naj- 
wyborniej w świecie! Ani myślę cokolwiek zarzucać 
wieruej reprodukcji tej wiadomości. Przeciwnie nawet, 
i gdyoym miał honor być kor«epondontem szan. Gaz 
Nar., tobym tu dodał nawet, że autor listu, z które
go ona tę wiadomość zaezerpnęła tnvmi.it scribendo; 
więc był w natchnieniu, więe pisał lak cia ł w isto- 
oie. Choć jrdn ikse ten z im autor gdy wziął odpowia
dać w tym względzie na interpelację prezesa koła p. 
Orocholekiego, nie o tych wszystkich „ j a s n y c h  i
nawproat przed siebie, idąc ztakiem zacięciem, jakby 
się ziemia pod nim paułu. Miał iść do stry’ a; zpiesi.no 
mu nawet było i dla skrócenia to sobie drugi przez 
ogród się puścił; dom stryja znajdował ue taż za puł
kownika płotem. A ba! On dem ten wyminął i za
szedł gdzieś po za cerkiew, na wertepy, na których
0 mało karku nie skręcił.

Handzia powróciła do domu, pod oknem -siadła
1 krosienka do rąk wzięła. Mina jej ma mówiła nie.
W milczeniu lawłóozki podkfaJała i nici przewle
kała.

_  Handziu, i cóż to się tobio stało , beż znikła, 
jak kamfora, kiedy Iwaś przyszedł?... —  przemó
wiła do niej matka.

Dziewczyna pilnie robotą się zajęła.
—  Nie gwmę )« tego, żeś się mu nie nastawiała,

Z drugiej jednak strony nie chciałabym, ażebyś go 
zbytecznie zrażtła... Chłopiec niczego, ani słowa... edu
kowany i nie ubogi, a.e nic znów tak nadzwyczajne
go , iż by powiedzieć, że nie na« jak on... Trafiają się
® i * — . z n h ł s n  m n  n a  n ! . . _____ __

przypomniał tobie. ‘Widocznie był wówczas tylko w u- j wzbudzają w nas. Ciekaw; jesteśmy jak daleko najdą
_L I  ‘  _____________  - _____ TX7 _n a  m .i  a nnw rśa i.z  — l «  _ —U _« L...^ni Inś aj a* A n n ła n i  m b  V I  tTTłrtfn W 1 A Vsposobienia zwyozajnem. Wreszcie puwtarzam, że ka 
żdy z nas o ozem innem podaje wiadomości: ja o t. z. 
f e d e r u l t s t a o h ,  szan. zaś Got. Nar. o jakichś 
nieujętyoŁ stronnictwach; y ieo może ostatnie nzupeł' , 
h en. j moje chybia celu.

Ale popatrzmy raczej na wypadki bieżące.
Teraz dopiero przyjęto® Zuśtało nazywanie po i- J 

mieniu autora broszury, o której wyjściu zdaje mi się j 
przed wszystkimi innymi dziennikami podałem wam ! 
wiadomość. O artykule er Militar Zeitung, o którym 
wam także wówczas pisałem, już dziś ani mowy —  j 
wszystkich zajmuje tylko 'tn s  broszura. Aroyksiążę 
Jan Saiyator potzedł za nią do p i e c h o t y ;  to smu
tna rzecz, ale na to ni« ma rady, Arcyksiążęt* nie po
winni mieć innych opinij, jak te, któro są na porząd
ku dziennym. Przypuszczam, że w tym względzie je 
steście może przeciwnego zdania, ale jeśli tak jest, to 
wiedzcież, że maoie w tym względzie mnóstwo adwer- 
■arzy, szczególnie’ we v szystkich pp. liberałach gieł
dowych i pp- centr»liBt»ch. Tych żeby zadowolnić na
leżałoby chyba arcyksiecia-autora posłać co najmniej 
na internat do Ołumuńoa. Z  innych zaś, rozsądaych 
opinij »»uwa2aliocie zapewn- artykuł premier Yienne 
we wczorajszej 1 'ages-Presse.

O dzijiojkiem posiedzeniu Izby depu.atów nie 
mam wam do sanotowania nad to, co znajdziecie w 
sprawozdaniach urzędowych. Powiem wam tylko, że 
d-lokouośnt mocja p. Grocholskiego nie trafiła bar
dzo do przekonania ogólnego, choć po trozzę szkods 
że tak było. Możeby się oszczędziło w delegacjach 
troi hę zanadto gorliwych rządowoów. P. Grocholski 
• ądał, aoy nie udzielano djet podróżnych członkom 
Izby parsów, ŁaiUacronym do delegacyi wspólnych.

dzisiejszej Nowej Pressie ZLajdłłeoie twierdze
nie, jakoby ks, A nersperg zapowiadał tormalnie kwe- 
stję gabinetową w razie dalszych trudności stawianych 
p zez opozycję rządowi i jakoby do tego oboone mi- 
nisterjam „ w i d z i a ł o  s i ę , "  podług nieęo, „z nr u- 
s z o u e m." Raczcie tę wiadomość czytać pod benefi- 
vium invt.it ar ii tej obserwacji, że nie podobnego f o r 
m a l n i e  nie miało miejioa. P. Auersporg dał to 
wprardzie do zrozumienia, ale tylko w pogaaance 
prywatnej, t. z, korytarzowej, mówiąc pourn.e z nie
którymi członkami korni u budżetowej. Owa k w e- 
a t j  % g a b i n e t u  na teraz leży jeazoze ciągle w do 
bryrh chęciach głównie pp. giekdzistów, którzy chcą 
gwałtem zastąpić p. B.-nhansa przez sławnego „Eisen 
t ahnmaa&a" p. Werssa, nie mówiąc już e podobnych chę 
ciach, skieiowanych p n e ;/"k o  całemu gabinetowi 
przez rozmaite interesowane kategorie mail 'outeutów.
' neido oentrały wreszcie ehoą po zielić funkcje pana 
RanhanŁa na dwa aepartamenta z dwoma miniztrami: 
handlu i komunikacji.

■wej bezsilniej złości opętani inkwizytorowie 
Strastnom Bulwarze" (prey ulicy Strasnyj Pulwar mie
ści się redakcja Moskiewskich Wiedo/nostiej. Przyp. 
red. Dz. P.)

Francja. W Zgromadzeniu narodowem dnia 
12. bm. zasończył Gambetta mowę zwoją z powodu 
odrzuci ni wniosku o zenżcie, temi słow y: „Opuści
liście panowie jedyną może sposobność nastręczającą 
się do utworzenia w iztoci prawnej, silnej i umiarko
wanej republiki."

Minister Chabaud-Latour w odpowiedzi na mowę 
Gamb ity utrzymywał, iż rząd i konserwatyści nie 
mogliby żadne miarą akceptować senatu wyszłego ■ 
wyborów powszechnych. Z  ukontentowaniem jednak 
widział, iż ze śronk» l!wicy wyszły nowe projekty o 
utworzeniu senatu. Skończył przemowę tem, że dobrze 
się stało, iż w glosowaniu upadł znany wniosek, po
nieważ to uspokoi umysły kraju, zaniepokojone inspi
racjami lew icy

Tegoż dnia zebrały się komisje dc zbadania no
wych projektów senackich.

W sprawie procesu jenerała Wimpfena przeciw 
Cassaguac’of i przesłuchiwano jui kilku świadków. 
O rezultacie i ciekawszych przesłuchaniach donieś emy.

IC ie m c y . W  s«jmie pruskim ma przyjść -re 
wtorek na porządek dzienny ustawa o adm.niitracj i 
majątku katolickich paraiij.

Kanclerz zażądał od rady związkowej, by ucbwa- 
i lila rozciągnięcie konwencji co do wydawania nawza- 
j  jem zbiegom także na Alzację i Lotaryngję, i i  u się ę 
* i W  agry.

bisnw ko* i nie podobało się, że wniosek Vircho- 
wa c regulaminie prowincjonalnym przeszedł większo
ścią głosów. Oświadozył także, iż rząd nie da sankcji 
tej uchwale.

Ziemie Polskie.
W tych dniach wyszedł z draka Rocznik Towa

rzystwa Os»d rolnych i przytułków rzemieślniczych 
za rok 1874, wydawany staraniem zarządu Towarzy
stwa, a zawierający sprawozdanie z całorocznej dzia
łalności. zarządu instytucji, która dziś bliską już jest 
wejścia w życie, i która żywo ooohodii kraj cały. 
Nie mogąc szczegółowo powtarzać ta wszystkich prze 
zarządu, dążącycb do jak najryohlejskego otwarcia o- 
aady Studsnenibokiej , ogi luicłjć aię muaimy na wy
jęciu z rocznika wiadomości o środkach matei jaiir j  cb, 
jakiem i Towarzyatwo rozporządzało i o ostatecznych 
rezultatach, jakie staram sm zarządu dotychczas osią
gnięte zoBtały. Rachunki z r. 1874 przedstawiają się 
w następujących cyfrath : d o c h c d y : remanent ■ r.
1873 rs. 2 2 2 10 kop. 71V,, składki prze* 1.397 człon
ków opłacone rs. 8.382, ofiary jednorazowe gotówką 
rc. 7.173 kop. 42V*, sprzedaż ofi»r w naturze rs. 38 
kop. 6, odczyty i widowiska rs. 2.700 kop. Ib1/,, pro
centa rs. 841 kop. 21, opłata za dyplomy izionków 
rs. 45 kop. 50 —  razem is. 41.491 kop. 8 '/2 ; w y . 
d a t k i :  budowle w Rtudzieńou rs. 26.000, pensje rn. 
651 kop. 50, drak i materjały piśmienne rs. 1 .2  kop. 
60l/j, portorja pocztowo rs. 56 kop. 10, wyjazdy i 
pocróżs rs. 26 kon. 51, sprzęty i utensylia rs. 48, 
koszt ściągania składek i inne nadzwyczajne wydatki 
rs. 156 kop. 89 7j —  razem rs. 27.111 kop. 61, za
tem remanent na r. 1875 pozostały wynosi rs. 14 379 
aop. 4 7 7,. Rezultatem prac zarządu jest nnądzenie 
pierwszej w u .  j  naszym osady rolnej w Ftadzień. u, 
gdyż roboty rozpoczęta marca r. 1874 w listopa
dzie już doprowadzono Dyły do togo stopnia, żo z po
między sieduin domkÓw, których kuOiii ń węgielny 
uroczyście położono w dniu 9. czerwoo , *r ,J , *
nie >ę gotowe, pozostałe zaś cztery pokryte dach m, 
i  wioeną r. b. wykończone zostaną. J*^ wiadomo, 
Towarzystwo otrzymało ja t decyrię co do małoletnich 
kwabńka,ąjyoh s;ę do pomieszozunia w osadzie, nic 
więc już i_i6 stoi na zawadzie, aby po trzech latach 
usilni praca Towarzystwa oaiągnęł i nareazoio prakty
czny rtznltat.

oprawy zagraniczne.
meHoakwa. Pisma moskiewskie nic ważnego

j donoszą. Kto by z nich sądzić bheiał o stanie PL 
j moskiewskiego, nie wialeby eię doi.iedział. risa 

nie wolno; nie wolno zamieścić artykułu polityczn g > 
: nie wolno donosić o ambarasach, w jakich 8 9

znajduje z powodu nihiliatyozno-rewolt cyjnyoh nsp°‘ 
r sobief młodińeży i znacznej części inteligencji. Vvia-
• domo, że od czterech, miesięcy toczy aię olbrzymi pro- 

ces polityczny, a powodu odl rytych spisków soojali-
* stycznej natury przeciw rządowi, ale naprózno szuka 

J y  .  1- m ,,kiews - id
sądzić

my od ozterech mios-ęcy w piamauL 
choćby lekk iej wzmianki e tym prooane. 0  ile 
można z para gazet iroakiewakieh jakie mam., pod 
ręką, prasa moskiewska * j spraww w ngólejest 
Ii k- n u  rtadu i oy najmniej by nie stanęłaźle usposobioną dla spisko-
po jego strome, t. j. . Pkafranieo. Tak praynajmniej
wych, jeśliby jej zdięto ł  ^  obu^  nia  ̂ J

jest ia L ;.L m  iniloli niezawisłym. Oto jak

lep i . .  Dotrze więc się zrobiło, i i i  nrn na pierwszy 
rtz z oczn zeazła; na drugi raz atoli, me schodź już... * 
nirch ciebie widii... i owszem— . *

Handzia tak pilnie robotą była zajęta, puł- ,
kowmsowej wydawało, iż liczenie oozek stanowi prze
szkodę do zrozumienia jej słów. j

— Słysaysi ?... zapytała. j
Dziewczyna odpowiedziała chrząknięciem. j
—  Gdzieżeś była?... Wołałam oiebie— Zapewneś t 

w burzany wlazła.
Handzia zapłoniła się po uszy.
— NiczegoŁ chłopiec... —  prawiła pułkowniko- , . _  .

wa __ tri iba jednak trzymać go opodal nieco: bo raz, j tygodm
nie wiadomo, co tam jeszcze w głowie... A nuż... kto J 
wie... zabałamacił się już gdzie i o to bis ani myśli... ;
Powtóre, możo zię trafić lepsry... Ojoieo i ja myślimy ł 
o tobie... Ty nasza jedyna... Ojoiec rozmówi się z K i- ■ 
rjłem Aksentiewioze.m, który i głowę ma i aanz i 
sprzyja tak . że z mm otwarcie mówić można o wszy- '
•i icm a wssystkiero... fC. d. n.)

Gołos,
 ̂ » J a  wir ni

me iiczy się

) »«go Katkowa, z powodu, ^  tenże, .i ,iąo po tronie 
i ntądn i popiermąo reakcyjne )*g°  postępowanie, nie 
! znajdą je d«ió efew pługu wy en dla lystkioh, co me 
■ zatarh jama— w sohśe poczucia godności i chęci po

stępu: „W  przeszły a  tygodniu, wydawcy Moskowsk. 
Wiedomostiej nie wahali iię nazwać petersburską bohe- 
mią wszystkich literatów i publicystów, wstydzących 
się iść po drodze, na którą wrtąpiłi pp. Katkow i Le- 
entiew.

„T o nieprzyzwoite łajauie pomimowoli wzbudza w 
nas zal, ze gazeta która niedawnemi jeszcze czasy 

j uw.iaąi .ą była przez niektórych niewiedzieć dla czego 
 ̂ za piśjnó poważne, obecnie tak nizko upadła. Nieda
wno, w numerze z dnia 26. styeżnia (7. lutego) pp.

i- Leoątiey wąąystj^ioh literatów którzy się im

K r o n i k a .
(d. l5. lutegc.)

ó d i . i y f j  p  n L l i c z n  e, Podobnie jak lat ubie
głych zajmuje się i obscuie zarsąd tutejszego oddziału To
warzystwa pi dai gicinage urządzeniem szeregu odczytów 
publioz&yoh, które rozpoczną się dnia 20. bm., i- odbywać 
a ę będa w wiolkiej tali ratuszowej w poniedzlałL’ i wtorki 
od godi. 5. do 6., w soboty za od god, 4. do 5. po po
łudnia. W odczytach tyoh wezmą udział; pani z Wnsilez'- 
s/iich fioberskr , Amborski, dr Cieiielski, Ca. Pieniążek, T. 
Romanowier , ar Romer, Dr St. Smolka , dr F. Strzelecki, 
Tomaszbwiez, Wł. Zawadzki i Dr T. Żaiifal J. Szczegółowy 
program odozrtów ogłoszony; zobtanie temi dniami. Zarząd 
oddziałowy 7ovarz. pedag. we Lwowie 14. lutego 1875.

A. Łuczkiewicz przewodn. W. Nd wałówka sotreturz.
Dka ubogich a zaginionych złożono w 

moje ręce następujące dary: Część dochodu ■ balu masko
wego — Stanisławowie zł, 60, Nad ujściem Sanu do (Wi
ały, przy grze towarzyskiej darowała panm Z. panu A, 
zł. 5, przy mazurze na balu w Czortkowie poduzas „od
bijanego" zł. 12,. pp. Smiechowsii aptekarz zł. 1, adwokat 
Paweł Skwarozcński zł. 10, Hrabina Paulina panu S. N. 
„tringeld" cent. 8, razem zł. 88 cent, 8 wzi. austr. — 
W  imienin u b o g i c h  a z a s ł u ż o n y c h  publicznie dzię
kuję powyższym ofiarodawcom, z przypomnieniem polskiej 
publiozneśoi, że nam dobrze w oiepłycn pokojach, wytwor- 
nyob ubraniach, po dobrym objaakt i dobrej kolacyjce, 
ale im. źle i bardze źie, bez odzienia i strawy, śród «to- 
żącej się zimy. — Lwów 14. lutego' 1875. Wiktor Wi- 
biiewski, ulica „Ochronek" licz. 6.

Doniesienia policyjne. Lnu. 3. bm, umarła 
nagłą śmiercią pijaozka nałogowa Marjanna Wiącek w gmi- 
n.e Raniżowie w KolbuszowEkiem. —  Dnia 5. om opraw
ca miejski Jósef Stański w Samborze poiłóciwszy się ie 
swoją żoną strzelił dc niej i zranił j ą , ale o ile zbadano 
nie cięśzo.

Mianowania. Cesarz uiauował nudzi y ii .jm go
profesora filozofii prawi,  ̂i prawa międzynarodowego przy 
ki akowskim uniwersytecie dra Franciszka Kas Darka, zw y
czajnym profesorem tychże przedmiotów w Krazewie.

Pan namiestnik przeniósł komisarzy powiatowych: 
V lad. Urzaczkowskieg? ■ Łaócuts do Drohobyozy, Deo- 
data Krzysztofowicza z Gródka do Zaleszozyk, Franoisika 
Ruszoley skiego z ZaleszosyL « o Łańeuta i Kar. Kuryło 
»ioza ■ namiestnictwa do Grudka.

D e k o i  a ś j ż .  Cssari nadał dyrektor* wi urzędów 
pomooniczy h krszowskiegc sądu rajiw ./o Jozefowi He- 
noohewi w uznaniu jego wieloletnidj, zabkomitej i wiernej 
służby, złoty krzyż zasiągi > koroną.

Z n i ż e n i e  c e n y  j a z d y  na walno zgromadzenie 
gospodarskie. Dodatkowo do okólnika ■ dnii 8. bm. zawia
damia komitet g^-bc. To warz. gozpod., iż kolej Albrechta 
zniżyła dla ozłuBauw galir j owarz. guspod. udających się 
na walne sgrom adw ią VIII rtdy ogólnej, którzy wykaćą 
się przy kupnie bilotow wystawioną przez komitet a«r’ ą 
lo^itymaoyjną • cenę ju d y  kla.ą II  i III  o trzecią część, 
a to rs  osa'- °d  bm. do L  marca.włącznia. W  tym 
oein jadącym i i  k luą wydawane będę bilety III  klasy, a 
jadą ym U l  dwa bilety wojskowe.

z 12. lutego. (Koresp. Dzitn.
Polek.) Dswon p«piel0ow w  mlLlto nMze pogrążon-

8 ! L m ’ 8 141 ostatni W torek, t .k  prawie 
oale zapu.tr npłynęły OIoho; jbdyny Dal puolioi,/*y urządziło 
stowarzj zenie łyżwiarzy, a..» i tan nio wypadł światnie, 
gdyż zaledwis 20 psr uwijało się pe ńość obszernej sali 
owarzystwa muzycznego, pomimo, że komitet wszelkinh 

W J - ń  r * r8ń » »by gośoiom swoim uprzyjemnić wieczór.
ci ej szych, kolkach bawiono się ozbśuiej, zabawy je- 

na * *  lym ruku nie były tuk iiozne jak dawniej; nio 
wiem cidma prr pisać należy ton objaw, zdaje zje, to brak 
fandnszów grŁ tn pr.e „zżną rolę
, , Ł̂ miejska za inicjatywą ailku aiismordowanyeh

*4ta się j#ho tako około pola* gmęua miasta, na os.a-
Biem posiedzeniu oohFabłr wysiać rzeoiozouweów do Sta-

awow_, celem zbadania na miojscu sposobu i prayrzą- 
w piwiatlenia gazowego, rokowania bowiem zaprowadze

nia takiego otwiotlenia w flbszem miośoie są w c_lej pełni 
* spodziewać się należy, że priy dobryck chęoiach pp. rt 

nycł wkrótce zajaśnieje nasze miasto no wom upragnienem 
światłem,

StowarzysieD’--" pań dobroozynnośoi p n. św. Wincen- 
segc a Paulo ohyl: się do upadku, dla braku poparcia i 
uympat.i w miaśoie, niektóre i  pań mają zamiar zawiąsać 
■utomiast stowarzyziei iD praoy kobiet, którą to myśl po
pieramy szczerz;i, zapewniając, ie  przedsięwzięci1’, takii po- 
prze radą i czynom każdy inteligentny obywatel, pojmują- 

Juk ważnym czynnikiem jest praea kobiet w ekonomji 
naszego społeczeństwa.

Ostateczna rozprawa w zajmujanym prooosie kurnym 
Bielskiego, nio odbędzie się , jak donosiliśmy, tej kadeneji 
z  lutym przypadającej, a to ■ tego powodu, ponieważ ko- 
respondeneja > sądami zagranicznym' dotąd nie jest prze
prowadzoną; zatem prawdopodobnie sprawa U. wytoczy się 
dopiero w maju przed lawę przysięgłych.

Jarosław 13. lntego. (Koresp. Dzień. Polsk.) Ja
dąc dnia 9. om. do Grodzisk drogą powiatową w Guiew- 
czyr trzeba było przeprawiać się przei Wisłok. Zape
wniana mię przy przewozie, żn mogę się bezpiooznie dostać 
po lodzie na drugą stronę, leos zaledwie ujechałem kilka
naście kreków, gdy lód zaatąl pod saniami mami pękać,

i samo wraz ■ końmi i weźnieą wnet były pod ladom. 
Zaledwie uratowałem źyoii własne i woźnioy, i dońetw 
po wielkieh wysileuiacb dustałem się na brzeg. —  Zapy
tuję więo władze ozu w aj ąe a nad bezpieczeństwu)* kouuni- 
kaeji: czy godzi się urągać tak życiu ludikiemu, aby nio 
przi strzegać jadącyoh o grużącen nieuezpieezrńitwio ?

Miasto nasze wytrę, ;io w zabawach do końca zapust, 
be jeszeze dnia 9. bm. urządzono dwie huczne zabawy: w 
czytelni i w kasynie, które udały się wyśmienioie - koń- 
erąo je krakcviaiiem i sprawia.zy pogrzeb basetlom.

Grono ofioerow naszego miaita urządziło dus 7. bm. 
przejażdżkę do pobliskiego sioła Tuozępy, a wyhnlawszy 
się tam doskonale, zagrzano zziębnięte kości alaszką i szam
panem, a gdy zmrok zapadł, nastąpił ■ tej majówki zimo
wej powrót ■ jarząeemi poebodaiami wśród głośni cl wi
watów.

Przy końu tego miesiąca odbędzie się przedstawienia 
nr dochód teati u amatorskiego. 7apowiedsiano: „Pierwsza 
lepsza" Fredry i „Za pozwoleniem łaskawy panie", w parę 
dni potem na dochód buny wieczorek wokalno-muzykalny, 
u aażdą nii dzielę zaś odozyty w celu UDrzyiemaiwr.ia dłu
gich wieozorów a przysporzenia fanauszow dla ubogiej 
młodzieży tutejszej.

Kraków 13 lutego. Rada szkolna .rajow i wezwa
ła di. Boi. Luto8tańskk-go do wykładania higieny nezniom 
i uocinpicom seminarjów nauczycielskich, przy os en wezwa
ła nauczycieli i naucayeielki szkół krakowsk.ch do nozę- 
szci aia na te wykłady. Higiena po raz pieiwszy w Austrj; 
wykładaną będzie w szkołaoh kiakowskieb. —  Dzisiaj o- 
trzęmali w nniweriytoeie Jagiellońskim stopnie doktorów, 
wszech nauk lekarskic-b Mieczysław Dembowski i Henryk 
L i c .

(LF) Myślenice 10. lutego. (Koresp. Dzim. Polstc.) 
Oddzieleni murem obińskiBi od wielkiego świata, spędziliś
my zapusty bardzo wesoło Nasze te  r-r yitwo Kasynewo 
urządzało w i",ozorki tańcujące, na który oh bawiliśmy się 
jakby w domu prawdziwie po polsku. Z wdzięiran /  to na
szemu burmistrzowi dr. Marsów , który ni izmoraowanii 
knąta Ję około tego, oo nam może sprawić przyjemność. 
Jak dawniej n lasteozko nasze uależało do tyon, w których 
możnr się było na śmierć zanudzić, tak znowu obecnie 
wiąże nei i przyciąga du snbie. Cu potrafi siła i wytrwa
łość jednego ozłowieka I Kto zaglądnie teraz do Myslunio, 
nie może icL poznsć, tak się zmieniły. Priedewszystkiem 
uderza w oko wielki nrwy gmach , szkoła , który dzięki 
dr. Markowi jest j-uż na ukończeniu i od 1. września br. 
będ ie dla naszej dziatwy otwarty. Z upragnieniem wycia- 
kujsmy tej ohwil:, ki<sdy naszemu meeena.owi złrżymy 
nowe podziękowanie za jego trudy i poświęcenie około do
bra oświaty; niejedna łzc radości poplynń, jdy uaozokamy 
tej winlziej dla nas uroczystości. Mamy obecnie także bru
ki, htóre nie powttrdzą się przed Iwowsziemi, a ochotni
cza strat ogniowa ie swoim naczelnikiem p. Markiem na 
ozele broni naszjgo mienia. Niedawno mieliśmy dowód to
go. Dnia 1. bm, późno w noey postrzeżono pożar w Ja
wornika, wni o ''7 mili od na. odległej. Fomimo zasp śnie- 
gowycł i mrozu ochoczo podążyła straż ogniowa z sikaw
kami na ratunek, i pożar, który zegroził zniszczeniem ca
łemu dworowi, wczas przytłumiła. Oby jej koleżank' brały 
przykład ■ naszej straży ogniowej, która dla eałej okoliey 
jest pomocą w potrzebie.

S t a n is ła w ó w  13. lutego. Wydział kasy oszczę
dności miana Stanisławowa w skutek postanowień na od
bytych posiedzeniach dnia 2. czerwot 1874, 11. listopada 
1874 i dnia 8. lutego 1875 przez się powziętych wy
dziel .1 r funduszów kasy oszczędności za rok 1874 na o-i- 
le dobroczynni następujące kwoty z tytułu jednorazowej 
subwenoji: 1) dla pogorzelców mi ista Gorlic zł. 150, 2) 
Włodzimierzowi Berezowskiemu abitnrjentowi fyEmaijUm 
stanisławowskiego z powodu utraconego słuchu w oclu n- 
dauia się na klinikę wiedeńsko, zł. 6C, 3 dla miejsoowyoh 
oohronek chłopoów cbrześciańskiob zł 300, 4) dla miei- 
icowych ochronek chłopców izraeliokich (Cheset WemSd) 

iii 150, 5) dla ochronek izraelickicb ŚDorseb, Tow) zł. 
50, 6) dla ubogiih m ojioowych chrzojj Kui 'k ch i izrzelii 
ekieb po 100 zł., zł. 200, 7) dlr wyż.-zej szkoły żeńskiej 
zł. 50, 8) dia jtowarzyszenia rękodzielników „GwiaiA*-* 
zł. 50, razem zł. 1110.

Wierzycielom Tellnea
mi z masy a mdłości 976°/o-

C h ic & g o  d, 22. stycznia. Staianiem Towarzystwa 
„Gminy Polskiej" ursądzoua na dniu 22. stycznia o 7mej 
godzinie wieczorem uioozjstos# obonodu pamiątki ostatnie 
go powstania n a r o d o w i  >go z r. 1863 zgromadziła na sali 
„Jednoty Sokom" znaczny zastęp Polaków, tn zamieizka- 
tyeh, luoo sąd: t o po wielkości ] olonji naszej Cbicagoikiej 
e wiele lhzniejsiego spodziewaliśmy się zebrania Sulz 
ustrojona była w herby Królestwa i Litwy i woho-ągwia 
narodowe. Prezydująoj Edward WiLiosieuuki, weteran 
s teku 1848 otworzył pesiedzerie powomjąo na mówoów 
uroozyitośoi ob. Licliuskiego, Wenuzińsaiego i Waeława 
Maj. :■ .go. Fo niob wystąpiło jeszcze kilku ieraźnyeh 
mówców. ‘Wszyscy ze szanownyoh mowoów przemawiali 
stosownie dc bolesnej pamiątki jaką .bebodzone i stoso
wnie do smutnego położenia dzisiejszego ojczyzny naszej. 
Treść mów wszystkimi była, że znów o rok jeder jesteśmy 
starsi w męczeństwie naszem, ale i o rok jeden naprzód 
ptstąpiliśmy ku wyswobodzeniu. Zgromadzenie rozeszła 
się póaua vuczorem pe trzykrotnym okrzyku: „NieoL 
żyje Polsko."

' Na .nnem miejscu gnaty dsisiejszej znajduje się do
niesienie o przedstawienia toatralnem, które ma się odbyć 
7. maroa br. Zwracamy uwagę szanownyoh 'Zytolników 
na owi doniesienie, zachęcając do jak najliczniejszego za
brani a się.

8 a n  A n t o n i o ,  t  Tezas, W Ameryce, miaite liczą" 
oe przeszło 40,000 mieszkańeów, obrało ziomka naszoge 
Tomasza K i o l l s a s ę  aa alaermana czyli radnego miasta. 
Jest to pierw.sy Polak obrany na tę godność w Tezar, a 
jeże., się nie mylimy, pierwszy w eałych Ziednoczonyeh 
Stanach.

W  B r n n s - .w ik n  odebrał sobie zyoia dnia 7. bm. 
wbiwszy sobie sztylet w piersi prof. dr Assmann. znany hi
storyk , przeżywszy lat 75. Powód samobójstwz nii. jesś 
wiadomy, chyba było mm obłąkanie, którego dowód w tem 
się okazał, ze Asimann w zes-łym roku powtćinio się o< 
i  nił, maiąo lat 74.

D r a m a t  rn lk osn jr . Dzienniki Klausenbursku 
opowiadają następujący wypadek: Pewien izewo Mikołaj 
Csato, sinnn wolnego, mieszkał od roku z wdową, Kuna, 
mztzą dwojga dzieci, i był ■ nią w ścisłym stosunku. | 
jednakowo, choć kilka razy prosił o jei rękęy eawszo o- 
irzyuyw ał wymijzjące odpowiedz. To wzbudziło w nim 
podejrzenie, że Kunowa musi mieć innego zalotniku, tc  
którego wyjść zamyśla. Pełen zazdrośoi, adał się Osa tu 
■ dwoma rewolwerami w Kieszeni dc pokoju wdowy, i po* 
mimo, że w pokoju znajdowały się jsszeze dwie Osoby, 
stizelił do niej dwa razy. Kunowa w tej ohwui padła 
trupem Następnie irłożył sobie Csato drugi rewolwer w 
usta i wystrzelił, strzaskał sobie jednakże tylko górną 
szczękę. Mordercę przy oh* yeono i odwieziono do szpitalu.
Nie mógł mówić, na zapytanie więo sędziogc śledczego, 
oo go spowodowało do tej zbrodni, napisał nasiępnjąoe 
słowa na kartce: „Rok oały żyliśmy z sobą —  teraz mię 
ona opuśoiła. Dla tego ją zabiłem." Rana, którą sebio 
zadał Csaie jest śmiertelną, prawdopodobnie nie dłago 
pożyje.

K o w e u p o a d e n c je  H e d a k c j i .  Oświadczamy,
że korespondanoyj w spiawie obsi dz m. trzooioj apteki nio
pisał p. A m i r o w l o z ,  ani ni* wpływał ns lob umie* 
■rekinia —  K o m i s a r j e t o w i  III d z i o l n i o y t

rypłacono temi dnia-
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0° do p n w iiiiro ia i wypadku prosimy poinformować sig n
dr- B rgera.

M u z e u m  p r z e m j k l o v e  m i e j  a k ie  umieszczone w 
**lach Strzelnicy miejskiej, otwarte każdego dnia i  wyjątkiem 
. 4< 4, iałków w niedzielę od godz. 9. z riu do 1 w południe 
M inne dnie od godz. 10. z rana do 5. po południu. Cz następny 
Me irodę 40 ct., w inne dni 20 ct., dl młodzieży szkolnej i cze- 
l*4zi rzemieślniczej 5 ct. Biloiy Ua młodzioży i czeladzi wyda- 

tylko w ilości po 20 situ': razem. Interesowanym 
JWrsybyjm zbiorów muzealnych korzystać, lub swe wyroby, tak- 
• posiadane celniejsze przedmioty przemysłu wystawić pragnęli, 

"dzielą pożądanych informacyj biuro muzealne.

Dział literacko-artystyczny.
(d . 15. lutego.)

K iw n I Ł a  l e d t r a ln a .  Dzisiaj 15. b. m. w teatrze 
Lł. Skarbka po raz pierw izy „Koafnijus/ IX  operetka 
M 3 akiach Delibeia.

* Dziś przyjechała panna Kaliksta Ćwiklińska, spie- 
Maezka tea.ru krakowskiego, i wystąpi po raz pierwszy 
Ma uzwurte t. W środę nowa komedja hr. Łącayńskiego 
»Pre pnblioo bono11 w 2 aktach. We wtorek powtórzony 
bfaaie „Konfuzyusi“ . W piątek tragedjs Lessinga p. t. 
»l-aulja Galioti.“

* Akadomja umiejętności w Krakowie otrzymała w 
tych dniaon od p. Zienkiewicza, inżyniera obecnie w Mj- 
dyolanie, siedm pa_ książek, które według poprzednio 
"adeiłanego spisu obejmować mogą około 1000 tomów, 
toimaitej treści, prui ważnie jedna*, z zakresu matejnatyki, 
lużymerii, fizyki i jeografji. Je iii ji-da się do tego wy* 
borowe dzieła treści matematycznej, Które p. J. Tetmajer, 
(clone ; hon. Akad., obecnie zamieszkały w Krakowie 
dla niej z własnego zbioru przeznaczył, to tąoznie z o- 
trzymanemi przed kilku laty, przeszło 1000 tomów od 
l. p. prof. Jul. Bajera s Warszay y, biblioteka Ak»demji 
posiadać będzie zasób dzieł matematycznych i uank z nią 
■powinewaoonych pi iwdop o dobnie zamożniejszy niż gdzie- 
kolwiek w kraju. W innym naukowym kierunku Akade- 
m a spodziewa się niebawem nadsyłaj dzieł aapowiedzia- 
"yoh żyozliwie przez p. Adama Wiszniewskiego, synanie- 
Kdyś profesora w Uuiw. krak., .aakomitago autora Historji 
literatury polskiej. Tego rod; jju pomoo uaukowa staje su, 
obecni # dla A kademji pożądaną, tern bardziej, gdy pe 
łouoroi księcia Adama Lnbomirsi.ego, dopełniającego jak 
Majśoiślej woli testalora ks. Jer*. Bum. Lubomirskiego, z 
Peweau pertraztaoji spadkowej już od kilku lat aawieizo* 
"e zostały wypłaty stanowiące jedyny fundu.z ua zbiory 
"aukowe, . ałs 5oio-letme nagrody i popęd wydawnictw.

* Nie tylko u nas ile idą sprawy teufraine. W Wie
dniu trzy pomniejsze teatry zniżyły ceny wstępu, a teatr 
Itrampfera, którege ayrekcję objęła pani Ua l̂majrr z tw»- 

'm mężem literatem Bo.aooa został t_mknięty z powodu 
bankruetwa. Gallmajer zestala z .angażowaną do komioz-aj 
"pory, z czego dyrektor uczynił zwcstję wielkiej donio- 
•łośoi! Zdaje się jednak, ie ua niewiele ma to się przyda, 
bo „Opora komiczna* goni ostatkami.

' * Kuchu luzackiego numer 7. zawiera: Smrsi bra
cia,—  Król i Bondarywua, powieść historyczna B. Bolo- 
•ławity (c. d.). —  Z ubiegrych dni, wiersz » ładystawa 
Bełzy.—  Seweryn G«zczyński Stndjum literacko - kry- 
tyosne, pr-oZ Władysława Zawadaaiego (c. d.). —  Listy 
Husza Słowackiego, (o. d.). —  O jram-ach stworzenia 
Medłu najuowszych badań mikroskopijnyoh, przez Ma- 
ksymijsna Per.y (o. d.) —  Syn Znajdy, powieść ukra
ińska P'otre J. Bykowskiego (c. d.) — Wykształceni, ko
biety i jej rola w społeczeństwie, przez Ludwika Bondi- 
Venne’a (c. d.). —  Kartka do dziejów Nmmieo, przez dr. 
Karola Libelta, (e. d.) —  Antoni Barnabasz książę Jalło- 
bewski, sylwetka historyozna, przez Klemensa Kaute- 
Ckiegu (o. d.) —  Literatura zagraniczna. —  Koresponden
ta.— P r o m y k i .— B ib l jo z n O j .  p o ls k a  i  aa ą i an iaaila  —  k w 
iliła artystyczna.— Wiadomośei z kraju i zagranicy.

* P r a w n i k a  N. 6 zawierz Rzec* o projeaoio no 
Mej ustawy karnej, skreślił prof. dr Aleks. Bojarski. K r “- 
*łje sporne w ustawie o postępowaniu aarneiu, napisał Jó- 
*tf Rojenblatt. Przegląd tygodniowy. Praktyka sądowa i 
"dministraeyjaa. Wia/omośoi potoozne iGaz-ta sądowa war- 
•"awsl i; Konkurs; BeJwłasnowolni.)

* Treść Nr. 5 (t/iekum Domowego warszawskiego 
pisma dla rędzin: Potrzeby (artykuł wstępny) przez To 
Bana Zana. —  Wychowanie ludu, przeć Emila Laweleys 
(o. 4.), —  Świetne widoki pani Heroinowej, pewieśó przez 
 ̂ lio.kua Faieński go z illustraojami Fr. Kostniwiki^gc. 

(o. d.) — Zarysy gubernij półuoono i peladniewo aai ho 
anieh. —  Jak należy rozpijać umysł dzieena, na )isa 
Aleksander Głowaeki. —  Poi trny i napoje, przez Wio 
"•ntego Niewiadomskiego: Za wojennym śladem, pn
Mieść ze stepów amerykańskieh Meyne Raida, * augu 
'kiefe. —  Bibljoteozka domowa, rozbiór tragedji Brem 
'ława Komorowskiego: Krok, eitatn A *>ay książę ,
. riei A. Pileckiego, —  Siady życia V. Z działa: Siady 
Syoia, dowiadujemy się, iż niebawem rezpooaną się wWar- 
***wie edozyty na dochód osad roluyoh. „W odozytaoh 
tn/jmą adział obok męż.ayzn panie: Kltza Orz« zkowt i 
łśorzrew^za. Będzie więc —  oeytamy dalej —  ludu oo 
"iemiara. Odczyty rzemiedlnioze będą j.k  dotąd trwały, 
tdyż słuchaj1 i zbieteją się tłumnie.*

Pisme te prenumerować mężna i we L w  wis wKsię- 
Wrni Polskiej przy ulioy Kopernika 1. 12.

Dziś, kiedy uznano już powszechnie, że praca eiohi 
'  yeżyteezna, it  wychowanie domowe i szkolne, tudi leż 
^forma jego ptewadzi do adibyoia bytu —  dziś pi- 
"ne taz e pewiaueby znaleźć wielu zwolenników, tam - 
Mrdziej, ie redagowaae jest wzorowo i umiejętnif. W ar- 
kkmle: Jak należy rozwijać umysł daieJta, przez Gk 
"bekiego, znajdujemy bardzo trafne uwagi w tei k_ « tji, 
Mdaue w formie zajmającej z podaniem oraz przykładów 
(oiwiadeealay-h.

G o s p o d a r s t w o ,  p r z e m i a ł  1  h ą n d e l l -
Z a b u p n o  n a s ie n iu  l n i a n e g o .  Komitit Tow. gosp 

wydal następujący okólni* do oddziałów -. I  onieważ jeż jest osta- 
teeznj pora do pocsynieif r zamówiei nasieniu lnia: iego za gra
nicą, przeto Komitet Tow- go.pod, gaiic. pow iłując się na swói 
okólnik x dnia 18. listopada z. r. do 1. 165G, przyporrins raz je
szcze, że podejmuje się pośrednictwa w sprowadzeniu jryginam 
go nasienia lnu inflanckiego ẑ Rygi i Turnawy) jakoteż boleń 
derskiego i tyrolskiego — dlr plantatorów większych za złożeniem 
25 zł. od beczki, mieszczącej w sobie korzec miary tutejszej, dla 
plantatorów mniejszych po 50 r,t. od „arncu.

Zgłoszenia z dołączeniem przypadającej kwoty pieniężnej i 
podaniem dokładnem adresn, niemniej ostatniej stacji kolei żele- 
id“j, nadsyłać należy najdalej do końca bieżącego miesiąca >1 

S p r fc k to z d a ilie  t y g o d n i o w e  filji ck. nprz. galic ak
cyjnego Banku Hipotecznego w Krakowie, d. 13. lutego 1875.

Targ na«z zbożowy rozpoczął sm w ubiegłym tygodniu pod 
wpływem niekorzystnych wiadomości z trrgów tak aagrani anycb 
jako i krajowych, co spowodowano ponowne obniżenie cen. Obfi
tość aooża dostarczonego nadreńskim prowincjom z Ameryki i 
sprzedaż w Londynie na termina po zniżonych cenach przyspie
szały redukcję wartości zboża, a każdy dzień przenosił znizkę. Z 
tego powodu ustaliło się nawet mniemanie, że tylko przez dalsze 
jiszczę obniżenie cen stanie się eksport mełebnyo.. I  cnowne u- 
staleme s.ę zimy i stais; e ceny w Berlinie . płynęły nieeo pod 
k o n ie c  ty g o d n ia  na lep sze  n.-posouienie targa, w i kute czego od
były się większe trAnzakcje, lecz tylko w doborowem ziarnie, ći ę 
Lboża poślednie i wilgotne trudno było zna.eżć odbiorcę, a koni
czyna wcale nie była poszukiwana.

Pszenica bia.a polski. 170 ft. (waga wied.) 
czerwona 

n żółta galicyjska podlejsza 
Żyto polskie 1 6 0  ft. . ,

„ podolskie . . . .
Jęczmień dis browarów 140 ft. .

„ na paszę
Owies 100 ft. . . .
Groch kuchenny i na paszę ISO ft.
Fasola 180 ft. .
Nasiona olejue -. rzepak 150 ft.

„ rzepik 
n b ■

Koniczyn_ biała 180 ft.
„ czerwona . . •

Tatarka 140 ft. . . . .
Taiar zł. 1.63n/4. — Knbe1 żł. 1.54‘/s. 

r t A ń n e r j a  e p l r y t u n  Ji i l lu s z a  H l k o l a s z a  notuje 
i U]rtu nfirowariy 36 złr —  ct., spirypna rafinowany z anyżem 
37 złr 60 ct. za 100 litrów i 100 TralleLÓw.

. w fore i bęaą poatuwione pytaniu prtyaięgłya. ł*yta- 
1 nia te będą jak wiadom o ułożone na łajnem poaieane- 

niu trybunału —  przy uda-ale obrońoy i prokuratora, 
ab) ujći praewłoki.

W e  rtoreh  naraz po ogłoszeniu pytań zabierze 
g ło i  nw-amprzód prokurator; słychać, że będzie m ó
w ił 6 godzin. W e trodę będzie m ów ił Neuda, a 

? czwartek ma być poćw ięcon j replikom i duplikom . 
( Nlepospolioie dużo ozasu zajm ie także streszozenie spra- 
[ w y .ie ztrouy przew odniczącego. W jro k u  tedy mo- 

żl ocrekiw ać chyba  dopiero w s o b o t ę .

8.50
8.—
7.25
6.25 
5.80

8.75 o.90 
8.25 8.80
7.75 8.15
6.5C-------
6.10 6.30’

4.15 4.20 4.30
8 .—  8.50 9.25

10.76 -------
10.60 10.75 —
9.—  9 /2 5 --------
9.—  S.50 —

55.—  60.---------.—
45.—  47.—  49.—  

6.50 6.75 —.—

P r o o e s  O f f e n l i e i m a .
(C h) W i e d e ń  12. plutego. Kontrontacja obu 

rzeczoznaw ców , przedsięwzięta dzisiaj nie doprow adziła 
do taanego pożytecznego rezultatu, tylko w jednym  
punkcie zgodzili się ze sobą na korzyść oskarżenia. 
E iokuratorję uderzyły w ysokie k - jz t z  utrzymania k o 
lei czein iow ieckiej, l ztąd dedukow ała, te  w kw ocie 
konserwacyjnej mu«zą byo zawarte Lakże k ,BZta zna
cznie jzy ci rekonstrukcji, potrzebnych w skutek pier
wotnie iśej budowy. D edukcje te popierał sekwester 
cyfram i. jA euheim  za6 i dr. N eudz kazali gronu za- 
przyb-ęgłj oh inżynierów cyw ilnych  sporządzić inne 
ODliczeme, które o połow ę m niejszą w ykazyw ało ey 
trę. Oba te obliczenia oddał dziś przew odniczący rze
czoznaw com  do ocenienia. Ci udai; się na ustęp, i 
po krótkiej naradzie orzekli, że koszta konserwacji 1 
mili wynoszą przynujmnie, 6000 gla . tj. cyfrę w ka
żdym  razie nadzwyczaj wyaoką.

Podrzua ioh  -m ady  odczytano jataoce k ilka do 
kum entów! L ist Ofenheima pisany do Ziffra d. 10. 
grudnia 1870, wyrażający zadowolenie, iż Z iffer dzia
ła  w porozum ieniu a Ponhujdem . W  dmirim liżcie 
Ofenheim w y ra tt ladość swoją a pow odu reisoji nof- 
rata W eber* o stanie kolei. A  ilację tę nasyw a „ f j?  
dośćuczynieniem  za wiele cierpień, które nam sprawili 

rrogow ie". Dw a listy Ziffra do Oftenheima żalą się 
nu urzędników, n .ezdolrych  inżynierów i t. p.

Sprawozdanie kom isrrza h lądow egg ż e r n e g o  z 
r, 1868 wyraża s.ę korzystnie o postępie robót na U- 
nji B. i o materjale. W lićcie z Londynu  ̂ czerw cu 
1866 pisanym użalał się Brassey Oten eim , 
w skutek kilku snucznych bankructw poniosł s a y ,
i że B L em berg-C zernow itzer-C T escbaft“  je T
dobry. Mimo to spodaiewa się w ykończyć kolej- VV 
ście Otenueima do Scrappa (pełnom ocnika B fasso j*  
a r. 1866 znajduje się upomnienie, aby kolej końcfcj 
ja*, najpiędzej, albowiem  nalega ua to jen . PauDOg*1' 
ten (ów czesny namiestnik w tia lic  . z polecenia mi 
msterst w*. Otenheim wyraża dlatego nau-ieję, żc m o
sty będą jak najpręazaj wystawione. N akoniec odczy* 
t*i ,o j szoso, interpoiaoje, w sprawie kolei Lw ow sko- 
C ierm oW iockiej stawiane onngo czasu w izb i?  posłów  
i j anów tudzież udzielone odpow iedzi.

Po skończeniu czytania prokurator, cofnął z aktu 
oskarżenia dwa pbnktaf tj. tycząi ■ sit wykupna grun
tów i pożyczk i Kychterow  Łiej, oo ul i tóryoh rozpra
wa nie nastręcza d38KtefeSnybh dow odów . i nne zaś 
punkta bądź zm odyfikow ał, oądz dosadu a j określił 
stosownie do rezultatów rozprawy.

Pom iędzy punktami zaostraonem. znajduje 
g łów n ie ten, który zawiera oekarżenie o w y łu ifienj f  
12.000 gjd. tytu le®  3 pre, w«j prowizji od fabry
kantów.

i i  L^r- N cud aj w odpowiedzi prokuratorowi ośw iad
czy ł, i i  spodziew ał się, że p rokuratorja co do wsay- 
t /,iich  punktów crobi odwrót.

Preaydująry nie zamknął jeszcze wprawdzie i o r 
ni a l n i e  postępn? »ł.* dowodowego, _le ogłosił, że

l w » « ,  z Izby LanćUows]. 
dnia I I . latego.

L. Akcje za szt.ił..., 
tblil 0*1. Kzr.-Lndw. po 300 » .
,» Lwow.-Ohets po 30# ri. . 
t o u ,  Hlp. _ ł1. 1 300 at, .  .
J , U t t y  i i s l  ■ 1 0 #  a t .  
'•», kr od. galio. 6 f, w.a. . . 
• *

ąB • “ /• w • *
Jt&kn Hipototoos. gilic, 6%  •
Jlta. Z «U . kred. włoio. «°/o . 
'iłtmsgu roln. krwd. aakł. dla 

1 Buks «°/0 Io». w 16 lat. 
p Ł  O b U ffl 1 0 0  e1 . 

MwnnUaoyjne galloyjakls . .
^*y«*kl kraj. ■ r. 1873 pc 6%  .

d la>ta Krakowa . . . .  
• n Staaliławowa .  .

z I V .  M o n e t y .
holendanki . . . . .

* ■ oeaarikl . • • • # .  
rJfaukówKa . . . . . . .
•^Jnperlał moaklswikl . . . 
**•1 moiklowikl irebmy ,  • 
i *  n paplerowr .

bilety kaaaws . . . .v*fO.  . . . . . .
i. W le d e A f  13. lutego, 
j* m«4n. dług pa&Jt. hank. . 

.  i  „ .  irebr, .
Indomn. N li. Auitrjt 

n a szsakle . .
• • weglerakle .
* n galloyjgkle .
n „  bokowiAikle

w  ■ s aladmlogr. .
w tfierika pośyoaka kolei. 

(Po MO franków) 140 sł. . 
•a a  Ł in ty  m t a i m e .
1 Wtf od.  liity . .  .g ZMtoyJ km...........

“ !* u k l .  kred włote. 
y S w s k le  l i i t y .

tredjt. auit
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38* 30

83 70 
75 85 
BO 70
30 -  
97 75

90 —

8a 1( 
89 50 
16 15 < FO

5 15 
5
8  86 
8 9« 
1 SI 
1 51 
1 03 

108 -

70 86 
78 75

79 35 
86 30 
83 -  
76 —

97 10

91 70 
71 *6 Oto — .* łi 
86 60 86 EO 

ItT 76

P o .y e z Ł l  l a t o r / j a t .
Cosy poAyozbl a roku I -.i:t 

a a  . 13S1 .: „ .  ism . .
>/, losów poz. Łtt-ti . r*F r. 1860 
1 .0 8 1  połyazkl z roku 1861 . ,

.  prom. pożyozkl ” 08 - -
„ O o m or.n ts .............................
„ Ł m iy io w . . . •
„ Śo ;luf1 par. n* Dunaju .
* kJlęoł* S a l m ........................ Pzlfy..............

K U .-/ . . •
. .  ar. S t-U e n o i........................
„ m lu t*  Bady . . . . .  
.  z  lę U  W lndU .hjrklz  
.  hr. WzldsU n
.  tir K -^flsTloh.......................
„ B ido’ . a ..................................
„ tareokie 100 ft-*nków .
S M *  banka 1  praain.

Bat tn ni od .ustrjzo. . . . 
Zakład, krodytowogo . . . . 
Żeglugi paro woj i _ Danąju . . 
Kolei pótnoon<„ /erd>nanda. . 

„ rajdowej fr. -
„ .a-UuJnio, u. Kllbiety . .
a Połii Imow j . .
, d a l i o / ja k i e j .......................
a Ozorniowlsckisj . . . ,
a A lb r e c h t a ............................
a a^g. półn.-wachodnio1 
a kfl. Cl au /a 300 złr. >r. . 
.  Alfóldiko-Flumaiisktej. . 
a laaycko-ilogiimil. . . , 
.  Siedmiogrodzkiej. . .  ,
.  C ańaUleJ . . . . .  
a wiohoduioJ. . r
a anetraok. pi ^.i*. .
a Franolarka-Józofa . , ,

fan k a anglo-ao.trj. _  , ,
a angii wi (ta.. .  , |
a a wtrjaakugt crt Ina—  

Zakłada kr.i lytoWsgi węgtar k. 
Bank* frankiHUn ttja .ktago .  .

.  franso-wagtanktoco
gaM.yJakfego 41. bzn .lo  
- 1 ■ r*~». w ŁtokcaJ.

żądają p U tą
i7o - 272 —
106 60 105 -
111 60 UJ 25
HE 25 114 75
141 — 140 60

83 7? 88 50
aa 75 21 25

107 60 100 n
95 50 94 «0
Si - 33 Sfli
27 - 26 60
97 ~ 26 -
36 — 25 —
26 50 26 -
as — 81 -
?3 — 21 —
14 2> 18 76

1 14 25 13 75
54 90 54 60

963 - f fi ł  —
aao — 219 60
442 - 449 -

1940 1956
1 291 - 290 50
1 186 25 185 -
I 1S8 75 133 25

235 60 235 —
1, 143 - 142 50
1 71 — 6J —
1 115 50 115 —
| 145 50 143 —
! 127 60 127 -
; ISO — 129 50

129 - 128 50
! 188 50 180 —

• i ŁS 75
S< . . y roi 2 i

18* 60 161 80
135 25 181 —
17 *0 16 60

206 - 805 50
49 75 «S ki
58 5^ ST 80

Banku galicyj. Hipotecznego . a wiedeiukiego dla obrotu
p ł o d ó w .............................
anetrjao. związkowego . 

v dla obrotu ogo
O b lłc l  p l e r w l z a n t w t ,  

Kalet Naadmeet zahakic) .  . _ 
Kwzycko-Bognmlneklej . 

,  >a«r ’oa», Blibłety »*/0 a*
(- r. pruek. 100 złr .), . ,
fn  Ji z roku 1889 

a paSatwowa bt. 600 Cr.. .
Hmleji a rokn le c i . , .

.  południowi St- u fr.
Bony 1876—1876 -1% . .

,  półn. e. Perd. 100 zlr " I .k  
a 100 «Ł-. w. a.
,  w.robra. 8*.'_ 

laohoanla czeska za lbu 
,łr . srbr. 10C m .  n a .

,  połuon p ó w  u 'łm . 5%  za
ino jłr . w. z ..........................
5%  w srebrze. • • ■ •
gal. Kar.-Lud. 30(  zIt. w,a» 
a a r .b r  6»/0 z . 10C. .  . 

raja H-ga . • • • •
„ Lwowsko-Czarnlowłeo. yC

•00 to.1, (w m b  / / - z *  100) 
Brnlija rokn .8 6 7 . • • 

„ Iw a-rlu-r im  i .  w. u . a za. BudoUa ouO złr w a.
w >rabra*5°/, ea 100 *łr. . 

a pótnoo.-ozwka pn *0 złr* 
(u .b r . 6 za 100)

T o w i-i pn gakla prkemysłowo
isl, ,  9 300  .....................

W s i a ł y ,
Oala. sk i. 1 o ro a ;.............................

„  dukat aa w agę.  . .  
.  a “ rączkowy .

Napołconuar . . . . . . .
1 .  Tereny angleleki. .  .  .  .  
Imperjal, moAlawzkio .  .  .  
ftrzbro
Bribrc, k a p s o . ............................
?’ « !( »  bUsty kz*to«s < • • •

63 76 
87 *5 
91 69

37 -  81 —

96 33v* 60

108 00

91 15 
Ot 50

»3 85

98 50

ioi ii
79 lii 

79 Z  

9* 81

76 —

5 96

I 91 
U 19

*«5 »
7 «S

Bizo*

63 85 
86 76 II -

86 -  
*’  -
93 75

9i óli* 50
138 60 
108 70 
*84 -  *b -  
o 76 

10
91 75

100 75

7T -  
86 90 
7 3 6U

9* 60

76 —

6 II
9 *0

11 16

106 76 

"  W

Rada państwa.
Komisja wyznaniowa Izby poseLkiBj postanowiła 

nie przedkładać Izbie żadnego pro,ektu o mdtżoń- 
twach cyw ilnych ani nawet żadnej rezolucji dó rzą

du. Tym rposobem »praws ta u p a d ł a  w bieżąoej

Komika Izby deputowanych wybrani do u ...w y  
o zaprowadzeniu trybunału administracyjnego odbyła 
d. 10. lutego wieczór posiedrenie. Dap. dr. Kopp utio- 
wadniał że uaprowadzen.e tej instytucji riotylko jost 
•■oBtulatem ustav zaiadniczych państwa, lecz takżi 
potrzeby praKiyosnej. Jest za uchwałą Izby panów, 
Którą chce wziąć ie  podstawę rozpraw szczegóiowyon, 
ma tylko pewne wątpliwości, oo do składu trybunału 
administracyjnego, lecz w tym względtie żabie-ze 
głos w dyskusji jzozegółowej. Dep. Sebsi.ęhmia zg» 
dzał się * teiP' zapatrywaniami. Lep. dr. Dunajewski 
zaś oświadcza, że w każdym razie wołałby eądowni- 
ciwo administracyjne przez wzzystkie instancje. Prfez 
poddanie wiadz admi«izt-»cyjnycli aatonomioknycc p >1 
kontrolę trybunału admiiiijt.wcyjnego naruszony bądź 
co bądp- zostanie r.krez cs młan.i. przyznali* atatutam. 
krajowem. Wydziałom krajowym. Chcąc znaleźć coś 
odpowieidniejszego, byłoby pnżądanem, aby p-zynaj- 
mmsj prry składnniu trybunału o to sie postarano, 
iżby wszystkie k i_ ’ e państwa w równym stopniu były 
uww,flędnione. Dep. Kowalski mniema, iż kontrola 
władz administracyjnych orasz trybunał admiuistra- 
ijrjny będisie pod każdym względem korzystnie wpiy 
wać na załatwienie Bpraw. Po przemówieniu dep. To- 
massezuka i Zaillne-a przystąpiono do głosowania i 
uchwalono wziąć pod rozprawy szrzegółuwe uchwalo
ną przez Izbę panów ustawę a tryDunalo ad Eninistra- 
cyjnytn.

Pozostało 150 wyznawców programu surocneslue 
go. Wyprosili sprawozdawców dsieiuiikitrskioL i obta- 

! dowali dalej przy drzwiach zktnkuiętyoh.

T e l e f r ^ * a m y  D z i e n n i k a  F ń i l a b l e g ń .
M o u k w a  15. lutego. Mosh Wied. doho- 

iZ‘ą, 2,e nanosi się na nową rewizję ustaw o se- 
ktactil religijnych, a to w duchu rozwoju swo
body wyznań.

W Giajewie zgorzał wczoraj dworzec kolei 
brzeskiej. Magazyny i spichlerze uratowano.

S u k  ar e s z c  15  lutego. Na wczorąiszeui 
posiedzeniu Izby wniosek mniejszości, aby dać 
wotum nieufności ministerstwu zustal odrzucony.
1 chvTalono 2/3 części głosów wotum ufności.

Losnł hiszpański w Wiedniu wręczył księ
ciu Karolovd notyfikację o wstąpieniu Alfonsa 
na tron.

W lM lw A , d 15. lutego, TO .  mi 40 mlct,
 ‘  Akcje noiei Karola-Lnd. 284-26

C s t a t n i e  w i a d o m o ś c i .
Na kolei »rc. Albrechta kursuje tylko jeden po

ciąg na dobę ze Lwowa do Stanisławów* —  a jboeu 
ze Stanisławowa do Lwowa. Mimo tego, pociąg który 
wyszedł w c z o r a j  o godz. 9 * 3 0  rano zn Stanisła
wowa —  .dążył dopiero d z i s i a j  o g o d z. 10. do 
Lwowa!!  A  więc d w ż d z i e ś c i a  c z t e r y  godzin 
trzaba było jechać 24 mil. przestrzeni! Podróżni zaś, 
której choieli dzisiaj z< Lwowa jechać — nadaremnie 
wyczekiwali, kiedy pociąg wyruszy— i wysiedziawszy 
się kill a godzin na dworcu, wróoili złorzecząc do 
miasta.

O rozwoju przesilenia gabinetowego w Węgrzech 
donosi telegram

W ie d e ń  12. lutego. Bitto przyjechał tu \ dy
ni się całego gabinetu cesarzowi złożył. Bitto i Ghy- 
czy nic przyjmują zadhej teki, albowiem Tiara wczoraj 
odrzuoii podniesienie podatków. Utrzymują wszakże, 
iż ooryskanie Tiszy s  tniejsi, m jest d.a zgody, ani
żeli sposób, w jaki się pokryje dstiojt. Ministerstwo 
Tiszy »aDewnione. Związek jego z Sennyeyeit :- 
Lonyayem jako służalczy odrzucą Bitto, nie proponu 
jąc Ładnego wyraźnego po sobie następcy.^ Miuistei 
Bitto przy by wszy dziś rano, miał kilkogodsinną r sra- 
dę z Andrasym i Wenkhsimem

2 'igblatioioi donoszą z Pesztu, ie  do iitwwtzema 
nowego gabinetu węgierskiego ma być powcLny Je- 
r®y Festetics, były minister przy dworze królew
skim. V, udomośoi tej jednak nie przypisujemy żadnej

, P praakiego Carolmum oabyło *ię dn. 13 
m. akandaliczne walne zgiomadzania „spolku akade

mickiego mkolaieży caesfci«j. Wniosek zam.anowanie 
krejszowskiego członkiem nonorowym zrzucono z po- 

rządku dziennego, Z  drugiej strony wniesiono, aby z 
czj tein: TowarzystwL uzuuą': dziennik młodeoneski 
Swoboda W  skuteL tego wniosku powstaia ogromna 
wrzawa. Dwie partje stanęły przeciwko sobie. Kilka 
ławek połamano, od obelg pi-iysr-ło do pokazywania 
wzajemnego pięści. Przewodniczący arn b. min.stra 
Jireczek nie mógł przywrócić porządku. W  końcu 
120 młodzieży należącej do stronnictwa młodoczeskie- 
go opuściło salę z oświadczeniom, iż występują ze sto
warzyszenia.

AkeJ. Franco-Anatr.-B 5Ó’25 
Kredytowe. . . ‘220 — 
AngL-An*n.-B. . 187-— 
Udlonibanha - . 108-50

■ „ Połnuilowej 133 60
Hapbrol ...................w ■ 
Yeroaabaak . . . .  _  —

OzpocoHealat ustalone.

F ę u g r t d e w n k e  k i m  w l i d M l k l a .
W f r ż e ń ,  i .  18. lutego, 2 godz, 30 ala.

AŁ„je Banr- Pr.- -Anstr. LI}-— 
„ Węg. Kred. . . 205-50
,  Angi Anet]. L. . IS'7?!.
,  Zwtąakowego fi. . 103 bu
.  Kolei Kar.-Lndw. 23* li,
* * P A of »ej . 1?5 —
» * Bieiuniop  •_
a .  P> « iiioa  134 —
* * AlfOldzkiej 127-—
* ■ ciitbiety . 186-__
■ ■ Lw.-Czern. 142 50
* -  w ęg. P i ł o .  114 ..
1  Yereinsbaak . . __

Gapoaobieniet ciche.

Wiener Ba. -t tesi llschafl 36 >u
„ Ungar. Oitbaho . b2 o1

Galie, uiaeamwacje . . 88—
1864 L o s y ................... 148-70
Franco-Hung.-Bank . . 58 '—
Ver* ihnbaul-Antien 91-55
T o  reckie Losy 5*89
Baasank - Actien . . .  16 be
(‘taAMbaha ,  . . .  -T9C —
SM k7«i« a • • • l l f r -  •
Wiener Batcrerein . . 3(H*d
Hyooth.-Heu* tnbaak —■___
Boiyjikie BaoUnety. 1-64

Sililb Kozi.  uoty bank 283-90*'
„ Akcji kredytowe 400-80
,  Lombardy . 23? _
„ GaMcyirkii . . 106-76

(•śryż. 3•/, reata 64 37 Lomberdi 208 r -  
L W Ó W , 13 1 ntego 

Jed. dług p»ń#t. w bankn. <0 85 Loed/n .
,  ,  ,  ,  srebrze 75 75 8 rebr« . . .

L-sy i * r. 1860 111 Z5 rfa-eetoeode. .
Akoji Bk” * "  wiedeń*k. 964—  Da^at cet men. 
Akcje Bmn»o kredytoa 220-—  10C RU-^gmark

Berlin, Kolej1 aańzt ,owa 526-— 
,  Kolei roanńik. 85-—
,  Autr. noty biuik. 188-20

Uej.ee.: —

111 35 
lu..6 -

890
5-2..

54-65

Przyieohali ao Lwowa od 14. do 15. lutsgo.
Hoże' A O teft- 8. Alechin, P. latagan, J. Krayźanoweki, 

W. Slepcuehkin a Rossji, Z. fitern z Warszawy.
Hotel EuropdJ*!*!. u. B.-az nr: io • PeterzMirga, SI.

Kozłowiki x Przemyśla, A. Rodecki z Krakowa, J. Wenael • 
W^dnia.

H o t e l  B n g le ln ń i. G. Aksento-ru-z ii Pitrjca, W. Horo- 
-yski z Kociubimec, K. Hubicki z Oiydowa, M ro_ ' sewizi ■ 
Buska, M. Rozkosz * Stanisławowa, A. Gross e Pfzei lyśla.

P o e l ą g l  k o l e j o w e : f t s y s n o ć i ą  aa g łów n y
d w o n e - :  ■ K*ak#wa o p. g. 57. ro, ranę, 9. g. 45.■  i  Boey 
i 10. g. 60, m. rano -  ■ < 4. fediinie nwt
1  t- 5 as. po południa i 1®- I- 18- #>• w neey — a P s ś w s is -  
M e y e k  i  . B r t d ó w :  4 . g . 18. » .  r « n » , A  ę .  8 . ze. ąn j ś z ś w  
o 10. g , 58 m , w nney,

Do S tr y ja :  codi - o  7. g . 28 m - rano, nróes tekowe wtorek, 
cawarter i niedziele o 8. r  20 n>- p» “ołnsnizIL stn la ^ A .. J- 1 -O d e h o d m t  da K r a k « w »  6. i .  5.
wieczór i 11. g. 28. m. w neoy — de Of lerniewieo i e. g. W  
7. rano, 5 g. 50. m. w południe U l. g- iGm.w neey—d eP ed i

m. rane, 5. y. 5 w. 
e e r n ie w ie e i  6. |. fU

w oł o« *y *k  i B r o d ó w :  12. g. w poine., 10. g. w noty i 8. g. 
7 m. rano.

H i d e i ł a s e .
Cieszyn y się nakoniec, ekoś rai w czasie takim, jak dmsiąj- 

s»j, w czasie blagi i saachrajstwa, swróeió nWaigi oaaaaj pakfieo- 
nośoi na rzadki, od tysiąc tysięcy środków Jec«nlc«yoh kambaga- 
wych odmienny i wyjątek skanonią-,- pr-iparaE.

Myślimy pod nim Liebipa Kumys - kkitrakt de spereądnenia 
Kumysn, któ-y najprzód sosteł nśyty w ttepach Bossji prsna ie 
Liriy do leczenia snchot, tnberknł itp. a nadzwyczajną U irnyłoią, 
później przez Lieoiga analizowany, przeniesiony zestal nn Ihn- 
miec w  formie Ekstraktu. Naturalnie, że z poenątkn patrzue na 
ten preparat krsywem okiem, lec* gdy takowy nłdswTcząjce ko
rzyści przynosił, posjrnary się i róine pisma ptłae nanat i róóne 
świadectwa, które coraz więcej się maożą. U wialiśmy dl* tege 
w interesie naszych czy>elników przekonać się e skuteeaoeów 
działania Kumys-Ekstrakm i możemy dlatego ■ całą sumieoaełcią 
zapewnić szanownych o.sytelaików o skuteczności tege preperstt
przy sm bolach i tuberkułach itp.

Co się tyczy dostania tego preparatu, odzyfamy naszyzh azy
le, ni kó w do dzisiejszego naszego inseratn, i nhdmieniweny tylko, 
śe główny ikraf Liebigu Kamyi-Eksiraktu anajdnje się w Barii 
nis, Friedii ih-Strasie Nr. 195. Co zaś tyczy się przez dr, Weil 
nap-sanej brotinry o biebiepa Komyi-Ekstrskeie, jego Żzitolega- 
»nycb i therapeutycinych zkatkrzk — to takową rozsesamy gfa* 
11 s i edpowiadaruy prejentom przy weywtouin Knmy*-Bkstrakln 
przez lekarzy zakładu pe nadesłania luno * prueklep* ńanhy 
na jakowi rapytania bezpłatnie. p  ^

■BT Pozwalamy sobie *wróeie awagę ua izszrsi r V i«śm _» 
K n m j s - E k a t r a b c l e  w dsiiinjszym numerze cii mąftąjąeą

IsyitkiB  cierpiącji zaiewnla zmowie 1 siły m  i a n t v  i t n t tT  m  M l  zc poDMą m u  r y m m  ~  

0 e v s a i  e « c l « r e  « l n  J B a r r ^
e  L o n d y n u .

Od lal .O aleloparłd się j -dra ilahość tej przyjemnej potrawie zdrowia, i sprawdza się tak samo u ćorotlyea jak i ń 
■ieoi bez A ' w® »o»ystkiih cib.-pieniriit żołądka, nerwów, płno, watrooy, grnoaólow, błony Minowej, pącttnńf

m  C3lE^Khs3AiSSWyciąg z oo- _alia Benekr prefezora medycyny na uniwersytecie w Mai bnr>r r.Z _  _ .J - ______________________ i™ /* * ™ *

żądania fimn00 * ® m ń e o iu  wyeląg a 80.000 eertyfikatów:które ___^
ru ,r - l* flb a t  radcy medyczr-igo Di. Wnrzer. ” 5 on n  10. lipm l352. Borni il iżr« dn Barry wynagradza w wieln 

padkacl wsrrstlrie l,Iar«>a- ^ * nadswycajnyn ikctkie* we ws-ystk.cn mogunkach, w stal J* i  płcklWpaL
— 1   A Wamionlu, W róinyoh oh«rohaoh \ jukoto aatwardzeniach l hemoroidach* Z nadawyesajo/m a kulki em m m m U

2 .t .  i.~aki«m prsy zapaleniach^pardła i słaoośoiaek piersiowych, ajijaoSe r- suouotacL pie/iiowyoL ł ( u f i u j o !
r  " “OJO
nerkowyeŁ i t. „  ____
aię tyra nieocenionym irodki©® P̂ ®y Bnd- Wnrzer. raner n  i l r t a i  i wiele T .ow a n m i*  » -

wowe i w id n ą
fiośwbd »onie radcy tajneg* . .. & i  r—  “ “s-"---— --------  — •>- «»og7 powiorku zaswu

Ażdyu raglęcem o dobry h skutk.cb _ „ lm n a T n  Ą M 8 « l * * e in ,  tajny radea sanitarny:
O e r t y f lk a ż  S r -  7 6 9 * 1 -10,>I“ T O  L ® . kwietnia 1872 Mój r*.jei t, który od 8 tygodni na Arozi-wm zapal*- 

nie płuc cierpi, i żadną z - -.raw przyjęć nie ■ ogł, z yedrowuU zupełnie w zkntek nżywapta pafisk-ej Beratazclere A Bąrtr
. .  .  _  W ub*bw  b n r k a r t ,  ekirnrg.

M o t t o  na, Istrja. Skutki B e rS le s c ie re  a Bąrry są bard-o dobre. Peri. OUtśkrrgei, «ekun* wrznainWy
Nr. 80416. P. p. yf B eneke, rw y c z a jn y  p ofeaor m o d ycyn y na uniwersytecie 1 'm ą, szowl w Bmiłanu. f r i u h l k l  

poświęconym k inioe z 8. k w ie t n ia  1872. Ni* iaP'JL n -_ IU 8 d y ) żo utrsyman*e jednego z m o ic k  drim" przy «Ółowm zpwisnr naw 9  : 
▼alencie Arabica Dziecię c ie rp ia ło  w  a młesi*i.on n b P«łi*e w ycień czen ie  . eiąg.e w e m ity , Hóre to itaDośaś wsiyztkun leksrstnew 
urągały. Revalescićre w 6 ty g o d n ia ch  zwróoiła mn zarowie.

N r  t U M e ig ra b iu ę  B re h a n  t-7raiowała B e y j s i  c iżre  n e lp - s j  s ła b o ś c i, o e z s e n rc ic i,  driwb u* wnyttkzók oałen
kaob, wycieńczeniu i h; pochond,Ji.

Nr. 79810- Wd. wę Klemm z 0®!* ••'Ił ,ld <ttugnietneyo lidu głowy i wy*i#ł4w.
Nr. 75877 Fionan KsLor, o. !>. adnunutrator wojskowy w Wielkim Waradzynie, wylłtaouy ru ttł i  nabeą 

oskrzeli piersiowycn, zawrotu głowy j olśnieni* r 'er,i
Nr. 75970 D—  «  • - - -  -

bośe nerwowej-

*— 1 CUJIUDł**- r .
Fanz Gabriela Tescl>D,r' «neha0#a wyższej szkoły handlowej W Wiedniu, te (hńeśei pientewe, i l i n

Nr 6571 j. Panńę dr Monllonib * uiw -“ ^ueśoi, szenpeie i wymeśtMnia.
Nr 7592o. Barona Sigmo z lO-letnie?' władnieuia w rękach i nogach.

Re ralesciżre du Ba-ry“ pożywniejsi!* jest od mięsa i opróor tego oszczędza więcej niż 6G ra»y SWęjl tonę B» lóhaSI tWUAn 
OeaL w pnszl ach b si onyi-n aa pół funta 1 rfr, 50  en.., za fani 2 złr. 00 cnt., 2 funty 4 złr. 60 cut., B na 4* IF zBr., 

12 ianiów 20 ztr.: 24 funty 36 złr — Biszkoztr w puszkach po 2 «cr. 50 cnt. i pc 4 Nr. 50 cnt. Czekolada w s iz n fa  lak w tn» 
bliczuch na 12 m anek T złr. 5C cnt., na 24 fll iruneS 2 złr. 50 cnt., na 48 filiżanek 4 złr. 60 ot., w p oiskii nr 130 dlpMtozl - J8 sir., 
n* 288 filiżanek 20 złr., na 576 filiżanek 3 6 złr. Gló>wn j  skład wTSfsdaiu u Barry du b r r r y  k  Comp.  Wr II.k lask jasse. K, 
iako też wszędzie w porządnyok aptekach i sklepa-'b korzennych, liki, i  wiedeński wysyła też „BBrblesoiĆre1 swoją za pwsżeiom 
lub pobraniem pocztowem.

Ajencje: w BIAŁEJ: u aptekarza AluLcgc Boioherta i Eryl a Ketera f*- pod Lwe 1 w BOCHNI: l i k  
w HJODACT: n G GiUnspanna- w . ^ E lm ow G aC S : u Ignacego Sohairoba w DBO3OB702U> n Ladwita 
w KOŁOMYI,: 1 j  Sidorowleaa; we LWOWESt u Piotra Mikofiecha, aptezerzL, ilaa Kotlendera, Zygmunta 1 . _
F. W. I 1 “■« »* '/F « r .  Jakóba Beisera, Karola Sohuhmba i Jalinm, Bzóaaar w F1MMKE1 w Józefa f: TONHl aptekami,  w  ł|U b 
DZL n Józefa FUrsta; w PRZEMYŚLU -. n Edwarda MaohalsUego; w ŚZE8*O lW V n X  Seaałtawr k  Pomp j w g g j  
WOWIE: n Ferdynanda Sr*oh«ra; w TARNOPOLU: n A. Mor« wetsa i Fr. A. gnehe" 

lodiAmołem i W. T.



DZrcNNTC POLSKI

Przestroga.
Weksle z podpisem moim albo 

mego syoa Teofila Abla, gdyby się 
okazały, za fałszywe uznano będą, 
gdyż my żadnych weksli nie wy
stawialiśmy i płacić nie będziemy.

T e k l a  A b l ,  matka, 
i "  T e o f i l  A b l ,  syn.

k a m i t n l r ł  p o J  T. i 3  p r z y  
n lit j  S t r y js k ie j

rożne pomieszkania
natychmiast do najęcia: na Iszem

piętrze: 10 pokojów, 2 przedpokoje, 2 ku
chnie; na Ilgiem piętrze: 10 pokojów, 2 

przedpokoje, 2 kuchnie.
Pomieszkania piątrowe mogą hyć po

dzielone.
Do Igo piętra jest stajnia i wozownia.
Rlizsza wiadomość w handlu Bonifa

cego Stillera. ‘2347 1— 0

% ■ % ' > •  1
zdolny poszukuje kondycji, praktyczny w ma* 

cynach rolniczych.
Bliższa wiadomość pod 1. 36 nlica Za- 

maritynowska we Lwowie. 2350 1— 3

Do sprzedania
piętn? grnm pod budowę tamiemcy

15° frontu, 36v głębokości,
przy ulicy Gródeckiej, może być 

i na połowę podzielony. 
Bliższa wiadomość w handlu

Bonifacego Stillera. 2311! 1 - 0

Herbata i Rum
W !lrtjle ł»«7 . ł',-łl Ifiltll tH .łl li

li .ulu>:a Iji .y.h l̂rła Adama
ri e  I t t  O  W  I E .  7— ?

BOIAJNUiCA
B 1 L L A

Najprzedniejsze towwrj »  niłjta- 
nli[J w handlu

ST. MARKIEWICZ*
we L t r o w ie  W Rynku i. 40.

T o m  tolonialne, owoce .
Wina i Herbaty.
Przy kupnie towarów z,i  60 zł. na raz 

a za [osówk odaalka f r a n  ko kole ją towaro- 
wj m pociągiem. nie licząc nie za opakowanie.

Cenniki szczegółowe nadsyłani na żą 1 
danie odwiumą poczta, franko. 2306 2— 4

O O O O O O O O O O O O O O
D i r  S C I f  W A I G K U 49

£ Vegetabilien-Extrakt
Q  leczy pod gwarancją gruntowL » n *? , ‘

l ....................................................

OCX>C<XXXX>C<OXX3<>a-XXXX>QlOC<XX3v
U r n , e n s  i l ’ a

B a l s a m
Jnżsuk roślinny sar-, który 

z jodły płynie, jeżeli się do pnia 
wświ ir ije, jest od niepamiętnych 
czsiów jako najlepszy środek u- 
piększenia znany — ale zo«tanie 
takowy podług przepisu wyno- 
la.ćy w balsam zamieniony, »z- 
skiije dopiero cudowną własność.

Ten bal.*"m gładzi na twarzy powstające zmarszczki, dziuby po sspie, zwraca 
twarzy młodzieńczą świeżość i nadaje cerze białości, delikatności ; świeżo) -i, wy
ciąga w najkrótszym < »a.ie piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, węgry i 
wszyitkie inne nmczystofci skórne. —  Cena jeduego dzaanuszk a wraz a przepisem 
używania 1 zl. 6*1 ct., z rnzsełką pocztową 10 ct. więcej. 2318 2 — 12 1

Sktad w L » o v  Ig  u p £ j ^ m n u t a  R n >  k o r a  aptek?, j od „srcbruym 
Orłem* —  w W i e d n i a  u p w .  H e n n ,  Josefatadtersiraase 53 VIII. Bezirk.

:xxxxxxxxxxxxx<

J o d ł o w y .
Natarłszy n. p twarz lub inną 
cześć ciała, fllSZCZC s i ę  j  n i
w s t ę p n e g o  p o  r a n k u  
uieznaczue łnski ze skó
ry. kwńra przez to nart- 
zwyczaj btaią i delika
tną się staje.

Z  w r a c a  s i ę  u w a g ę  s z a n o w n y c h  k u p c ó w  a a

w y b o r n y  w  s u m k o *
czysto zwi erz ęcy  w Gal i c j i  z ro b i o n y

BULION

zastarzała osłabienie i ubytek sil -ęskiisb 
w przeciągu 4 tygodni — wslystkip, 
słabości płciowe, tak męzkie wik żena 1 
w najkrótszym czasie. —  ■* : 'n z -

Owraz z przepisem ni> srania. Koresp u- 
lencjf w p r o s t  za nadesłaniem gofówki 

9  albo za pobraniem po zluwem przez
Ó2U71 12-12 Hm S c h w a i g e r ,X W icu VTI., Schottenfelógasse W . Q
O O O  O O O O O O O O O O O ^

W  miasteczku U b e r t y n  I r ,  obwodzie 
Horodeńskim jest

Apteka
zaraz do s p r z e d a n i a *  Chcący takową 
kupić, raczą się zgłosić do właścicielki, mie
szkającej w Obertynie. 2342 2 —8

dla szkół średnich;-.'
za dni kilka Wyjcfcie z druku we 

Lw owie nakłademmm p o l s k ie j
13 u lica  K o p e r n ik a .

\a sprzedaż
[Fortepian wiedeński fa
bryki Fritzą zupełnie no- 

*wy, Faetoib półkryty i 
para dobrych koni piętnastej 
miary. Bliższa wiadomość w Stani
sławowie ulica Zabłotowska w biu
rze kolei Arcyksięcia Albrechta

' B f f l  V £ M iR lE G 0.| !
O d70 lat bez żadnej reklamy ans »j ( I 

i przez znakomitości lekarskie usnaay i 1 1 
z - ' ecany jkao niezawodnj środek n» reu- 
Ł.Łtyzm, lsłabieni* nerwów, kurcze, ból 
zębów, fluksje, szczególnie nr rany i po
parzenia—  dostać można .  każdej aptece 
i w fabryce we Lwowie flakon no 1 złr.
60 cnt. 2026 9— ?

tHiJ
1 4

Prezerwatywa
z gumy i pęcherza -yby, najlepsza oehri- 
ni przeciw słabościom gyfibryczn., m r.zseła 
tuzin po złr. 1*50, 2, 3 4 złr. I i lh a n i l
Z i e g e r .  Wien, Taborstrasse 5 J Odprze
dającym największy rabat. 23L6 2— 8

Niniejszem poświadczam że pan 
A  l b e r t  J*rii m it in g , gorzelnik, 
zRasztowiec w powiecie Skałackim. 
który poprawił wydatki w gorzel
ni Kokoszynca'*h i Wolicy, z tego 
samego produktu dziennie 4(J garn
cy spirytusu —  którego jako zna
wcy gorzelu, każdemu z panów 
przedsiębiorców gorzelń rekomen
duję. J®. H .
2349 1— 1 kasjer i zawiadowca gorzelni.

pod 1. 88 położona, składająca się 
z 3 pokojów | kuchni 1 ze wszyst
kich zabudowań gospodarskich, jest 
z wolnej ręki do sp rz e d a n ia .

Szymon Ulasienicz,
we I r,wie Y 316, ńl. Janowska.IMS 1-8

Szukającym miejsca
w handlowej, rolniczej, jako- 
też w każdej innej gałęzi za
łatwia od w ielu lat istniejący 
instytut wywiadowczy i strę- 
czy korzystne posady w kraju 
i za gra< oą. 2070 12—15| 
Germania (Wrocław; Prusy,

Rcusehestrasae Nr. 52.

Skład fortepianów
JANA BALKO

zaaBCrytnie snuty i jui od 36 l&t istniej^0/  
we LWOWIE we własnej kamienicy pod l. 21/, 

przy ulicy Karola-Ludwika.
Poleca największy wybór l  u r le p id U Ó W  

P i a n i u  i F i s h a r m o n i J  najcelniejszych 
fabrykantów paryskich, berlińskich, drezdeń
skich, szwajcarskich i wiedeńskich, które pi
semnie z gwarancją za trwałość na

J f  lO  la t
po nader unmrkowanyeh cenach s p r z e d a j  e
i p o i j e i a ,  o n i H t a r »  l n .  i n n  - n i a
w — mian przyjmuje, i listowne polecenia za
raz i najsumienniej uskutecznia. '- '21 11—t

W i e d e ń s k i .  v  y s t a w a  p o w s z e c h n a ,  

l l  e d a l  n a  p o s t ę p .

F. lERNREUTEIt
W iedeń ,  2 0 6 5 13~

Herrals Hauptsirasse 115 ar der Pferdelialm.
Sikawki domowe, ogrodowe i  o g n io w e  na c a ł
k iem  żela zn ych  w ó z k a c l  s kruszcowymi urzą- 
deenif mi z D odw óiną silą d z ia ła ją ce m i i kuli 
ateiui w entylam i, w ę ż cJ, w iadra  i sp rzęty  p o trze 
b n e  do matowania p o d cza s  p o ż a ru , p o m p y  p o 
trzebne p rzy  b u d ow ach  i d o  szy b ó w , p o m p y  do 
p iw a  i  w n a ,  o liw y  i nafty , p o m p y  D itm a is ch ’a,

I l l n s t r o m  cenniki darmo. p im p y  do w y d o b y w a n ia  w o d y  z w szelk ie j g łę b i.

PlIRITAS
włosy odmładzające mleko.

Puritas nit jes* żadną farbą na włosy, tyl
ko mlecznym płynem, który posiada tę cudo
wną własność, białe włosy odmładniać, to jest 
wkrótce i to najdalej w p r z e c ią g u  14 dni 
im takową farbę prLywrócić, którą początko
wo miały.

Pnritai nie zawiera w eotpe żadnej snhstan. 
cji farby Można włosy podług Upodobania 
wodą myć, możni, na biało powleczonych po
duszkach spać i łaźnia parową używać, i an: 
śiadn farby się nie spostrzeże, ponieważ

P n r i i i M
nie farbuje, ty Izo odmładza, i najdłuższe i n i!- 
bujniejeze włosy hebie , jakc też włosy i 
h i  o u t  mężczyzn.

Klaszka Puritss kosztuje 2 guldeny (prz) 
przesyłce 20 ct. spesy) zamawiać w niemieckim 
języku i za pobraniem pocztowem a O t t e  
F r ill lZ  &  C o m p . in W lflf l . Mariahiifoi- 
strasse 38 i w Tarnowie n M. Głod*'ńskięgo 

Nota bene. Nieszkodliwość powyi wymie
nionej substancji wyi ływ; z umiejętnego spra
wozdania „ Wiedeł*k?ej M idycznej Pr»*sy“ z 
d, 2. września 1872, a którego co miesiąc w 
tym miejsen pierwszej środy albo soboty prze- 
.ruk nę pojawia. 20.6' 28— 0

W “  H > A  U S T
IP i n t r r a

Leopoldit»dt, MieabachgMse Nr. 15, 
®lw o .k . •gród* AugarUn.

M ó w .

L. M. 3242 1875.

Sikaw ki ogn iow e waaelktogo rodaaju , 
ogrodow a, pom py ogrodow a , hydrofory c*yb  w odo
ciągi. pom py odśrodkow e, budowlane, •tudaienne, 
do pom pow ania piwa. i w ina i t. d., ŵ *°^nlc*» 
pasy potarne k o n o p n e , tkórsane i kaucei*kowe, 
pm yrradT poftarne. — Duatrowane. katalogi Pr*** 
pocztę b e»p ł»tp ic . V010 l i  ?

2329 2—3

F o rte p ia n
z f a t y l ;  Btisenilorfera,

prawie nowy, do sprzedania.
Bliższe szczegóły w domu 1. 21, 

przy ulicy Karoia Ludwika na I - -  
piętrze od godz. 10. do 1. 1314

S 3

L. 6315. 2299 3 - 3

O g ł o s z e n i e .
ls te j”t a c ja  celem sprzed&ży giun- 

tu frontowego przy ulicy „Na Rurachu 
naprzeciw mostu i placu Sakramentek 
położonego w parceli o 182 sążniach 
miary kwadratowej , odbędzie się w 
Magistracie w Diurze I. na <kniu 18 . 
L u t e g o  1 8 7 5  o godz. 11. przed po
łudniom, za pomocą pisemnych ofert.

Cenę wywołania ustana., a się na 
20 zł. w. a. od jednego sążnia 4wa- 
dratowegu.

Warunki sprzedaży przejrzeń można 
godzinach przedpołudniowych w 

pierw szym  biurze M *gibtratu. 
Magiutrat król. stoł. miasts 
Lwowa dnia 20. stycznia 1875.

wyrobu A u iiO ll ie g O  ^ ó t k o w s k i e g o  W Krysowioa' h, na wystawie wiedeńskiej 
pochwalony, który jest w cegiełkach od n/Ą d'j 2 funtów.

Jedynie prawdziwy dostać m oina w niektórych handlach we L w o w i e ,  
w Przemyślu i w Krakowie.

Zamówienia wprost lub w głównym składzie Władysława Piątkowskiego i 
Lwowie plac Kapitulny 1. 9. 2266 5 -

Do wypełniania dziurawych zębów
nie ma sknteczuiaiszegu środka jak 9T!A8a p l o m b o w a  d o  t c h o r .  c. k. nadwornego 
dentysty Dr. J G P0PPA we Wiedniu, miasto, Bognerpasse Nr. 2, którą bażda osoba, 
sama i bez wszelkiego bola dziarawy zab wypełnić może, przez co tak resztki zębów, ja 
koteż i oprawy dziąstowej się silnie spajają, a zab od dalszego próchnienia i boln 
zabezpiecza.

Anaterynowa woda do ust
Di. J .  G .  P o p p ,  c. k. den yst_< nadwornego w 3 Wiedniu, otadt, Bognergasse Nr. 2,

w flakonach po 1 zł 40 ct.,
■est najlepszym ś-odkiem p”zec;w reumatycznym bolom zębów, zapaleniom, oprctm ęciu 
i wrzodom na mięśniach, roztwarza ona osad kamienny i nie dopusreza tworzenie się 
onego wzmacnia chwiejne zęby przez wzmocnienie mięśni, oczysMw, szkodliwe wpływy 
dnaiajsc* nL zęby i mięśnie, nadaje jednocześnie ustom przyjemną woń i usui ’a  nieznośny 
odór po krótkiem użycia.

A n a t e r y n o w a  p a s t a
Dr. JT. G . P o p p ,  c. k. nadwornego dontysty we Wiedniu.

Preparat ten utrzymuje świeżość i czystość oddechn, służy lównież do tego, by nadać 
zębom piękny i biały kolor, a zarazem zapobiega psuciu się zębów i wzmacnia mięśnie.

Dr. J. G. Popp roślinny proszek do zębów.
Czyści, tak dalece zęby, że przez codzienne użycie nietylkn niszczy osad na zębach, 

ale ntrzymnje glazurę zębów zawsze białą i delikatną.

S K Ł A D Y :
We L t r o w i e :  apteka Millinga apt. P. Mikolascha, J. Beisera, Zygmunta Rnckera, 

Jakóba Pipesa, p. Bonifacego Stillera i p. Kamila Strzyżowsaiego; w K r u k a w l e  i po. 
Góreck., J. Jahn, L. Feiutuch K Stockmar apt., N. Redyk aptek., SiedUcki apt. : ial o eż
wszystkie apteki, handle psrfumerji i galan.eryjne Galicji i Bukowiny 2017 7— 42

Jest 00 tańszego?
Wysprzedaję mój sktad zegarków tak drugo, jak długo się zapas znajduje,

p o  b a j e c z n i e  n i e s ł y c h a n y  c l i  m s L i c l i  c e o a c a .

I

J 7 n  Q . O  / m  +■ p i ę k n y  k i e s z o n k o w y  z e g a r e k  z e  s p r ę ż y n k ą ,  
J V i  L l l u .  w r a z  z e  z r o c o n y m  ł a ń c u s z k i e m .

7 n  1 r |  O A  p f  z e g a r e k  k i e s z o n k o w y  r e m o n t o i r ,  w r a z  
£J a >  J / i l ,  W U  b u ,  z  p i ę k n y m  ła ń c u s z k i e m  i m e d a l i o n e m .

Za 1 złr. 60 cnt. '0',':™̂™.”“""=“ 1 '*ń-
r ?  q  1  r » T y  p i ę k n y  r e g a r e k  k i e s z o n k o w y  b i j ą c y ,  w r a z  z  o d -  

d  A  L i i i  • p o w i e d n i o  z ł o c o n y m  ł a ń c u s z k i e m .

Od ces. król. urzędu zastawniczego
czysto srebrno zegarki cylindrowe i ankrowe po nawet nieprzopuszczenie tanich ce
nach. —  T e g o  J e s z c z e  n i e  b y w a ł o ! —  N i e s ł y c h a n i e  t a n i o ! —  Srebrny 
ładuy zegarek cylindrowy o 8 rubinach wraz z łańcuszkiem i gwarancją po 7 zł. 80 ct.

Z n  lO , CIO 14: z ł r .  n a jp ię k n ie js ze  sreb rn e  z e g a rk i a n k ro w e  o 15 r u 
b in a ch  i n a jp ię k n ie js zy m  ła ń cu sz k ie m  i  6  le tn ią  g w a r a n c ą .

Z A  1 0 ,  1 3  d o  Id  z ł r .  najlepsze augie.Iskie reraontoary, prawdziwy 
fabrykat pod gwarancją bez kluczyka do nakręcania wraz z łańcuszkiem.

Z a  3 ,  4  d o  5  z ł r .  stare ale dobrze utrzymane zegarki wraz z łańusziciem 
pod gwarancją z urzędu zastawniczego, które potrójnie kosztowały.

25»- i  d o  2  asir. dobrze utrzymywane pagfongowe zegarki z najlepszym 
werkiem 38 godzin idące wraz z łańcuszkiem, 1 rok gwarancja

1 * 0 r c e lH .n o w e  z e g A r k i  A c ie n n e  l  rok gwarancj* złr. T30, złr l -50. 
B i j ą c e  z e g a r i  po złr. 2'ńO, złr. 3-50. Z e ige .ry  w a h a d ł o i  e  po złr. 3, złr. 4 
u zegarmistrza. P i ę k n y  s k ł a d  fcCgttrkńW  Au Bon Marchć. Adlergasse 
Nr. 12, 12, 12, Wiedeń. 2290 3— 6

Wynąjęcie
r e a ln o ś c i  m ie js k ie j  p o d  n r . k e n s . 1 3 3  i  13*4_ 4

p o ł o ż o n e j  „ l l o t e l  A n g ie ls k i4* z w a n e j.
Magistrat król. stoł. miasta Lwowa podaj* do powszechnej 

wiadomości, że celem wynajęcia realności pod m-. kons. 13S i 1 3 4 %  
położonej, „Hotel Angielski* zwanej, wraz z oficyną po lewej ręce 
głównego bndynktf .lajdująca się jedno pią r o w ą o  siedmiu oknach 
na mocy ucuwały r V  miejskiej z dnia 28. styczmą , 875 
LM. 39.141 1874. p u b l i c z n a  i l i c y t a c ja  z a  p o m o c ą  p i 
s e m n y c h  o f e r t ,  na dniu 4. Marca b. r. o godzinie 11-ej przed 
południem w Departamencie I. Magistratu się o o e a  1 ,

Realność pomieniona „Hotel Angielski ;
z oficyną wyi wzmiankowaną: 15 pokojów 1 5 skleję m ych
lokalności, wynajmuje się na lat 6 fsześć) po sobl 3  P jjfc J . 
od dma 1 . M a | a  1 8 7 5  p,)czawszj, a to: na P‘e^ s,z* 
najmu, bez wszelkiego zastrzeżenia, zhs, co do reszty lat c z te r y  
z ten? dla gminy miasta Lwowa zastrzeżeniem, ze najmujący na 
wypadek iżby miasto hotelu te|o, po upływie PieI^ Ŝ ante i S
lat, lecz przed upływem szesciulecia najmu, na przebu *
na aprzedaż potrzebowało, najmujący, z ł  poprzedniem W  t '  
póinej umowy postanowić się maiąeem v powiudzem , ,7-
ustąpić i takowy nowemu nabywcy 1-ib też miastu odd § 
obowiązany. . .  (

Cenę w yw ołan ia  ustanawia się w sum ie D ziew  ę 
tysięcy z łr . w a rocznego czynszu.

Otarty mają być zaopatrzone w wadjum wynoszące 10 /o . 
rowanego rocznego czynszu najmu; P5;>(w teg° winien oferen ju 
teraz w ofercie swojej dokładnie s k r e ś l ić  warunki i oznacz.v v 1 * 
sokość odszkodowania na wypadek, gdjTby Gmina miasta Lwowa 
po upływie pierwszych, dwóch lat jednakże przed ubiegiem szcsciu* 
lecia na mu hotelu Angielskiego na powyższe cele zażądała, a ofe
rent z takowego ustąpił.

Warunki licytacyjne a względnie kontraktu zawrzeć się ma
jącego, jak i szczegółowe opisanie hotelu tegc, mogą być przez 
interesowanych w Departamencie I. Magistratu podczas godzin 
urzędowych przejrzane.

Lwów dnia 4. lutego 1875.

Na płuca, serce lub nerwy cierniącym wielkiej wartości.

Liebiga Kumysowy Ekstrakt.
Ponieważ ja moje u- 

trzrmanin i s i ły  pań- 
skiemc Kumys zawdzię
czam i jestem zupełnie 
bez apetytu , zamawir m 
n<- iejszem (następuje zh- 
mówieuie). Zauważyć na
leży. że j-stem od 10 lat 
na żołi.dek slaby i że pań
ski Kumys nadz wyczaj 
skutecznie działa.

łrnwlazeh Bohr.

Ponieważ 20 f laszek  
pańskiego eastraktr Ku
mysowego zużyłem i wca
le się lepiej cznję, to u- 
pratzam o przysłanie mi 
nowej przęsy, ai (,następu
je zamówienie)

E. HOttg.

Pański ekstrakt Kumy
sowy nadzwyczaj skute
cznie oddziałał na zdro- 

ie mojej żony kłóra czu
je s>» daleko zdrowszą po 
'ilyci'1 trzech flaszek, bo 
dostała napowrót sec i 
apetyt. Przyszlij mi Ps.n 
dlatego (.następ®!® Mm^  
wieui j).

W. 1*8 bach,
właściciel drukarni.

Przyszlij mi Pan łaska
wie dwanaście flakonów, 
jeżeli takowe te tern . ul
gi mi spraw;ą jaL nieda
wno prz ’«ł»ne cztery fla
kony, które żadne pióro 
cuóo-Tuego skntKn opisać 
nie zdoła

J F. V .indschuh,
fabrykant.

Pański ekstrakt spra
wdził się już po użyciu 
pierwszych srtść flarzek 
na mnie tak znakomicie, 
że ja Panu nieskoń jzenie 
wdzięcrny jestem i w in- 
loresie cierpiącej ludzko
ści tylko nadmienić mogę, 
żeby dobrze było, gdyby 
wielu z tego dobrodziej
stwa korzystało.

L. Lownaky
Brossury pri Dr. W c i l ą  g.s n? i franko.

Cena 1 flakonu 1 złr., paki nie niżej 4 flakony pociąga" przez

General-Depoi von hiebig s Kwrn,ys-£fctract,
Berlin,  Friedricbs-Strasse 196.

N] Nasi lekarze instytu' są każdego czasu gotowi po nadesłanin stanu choroby, pacjentowi z lekarską informac ą być 
pomocnymi bez ża dnego  honorarjnm.

W  interesie publiczności jesteśmy gotowi dobrze renomowanym firmom nj ssłaa oddać. 2049 12—?
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5°|0 ASY GNATY KASOWE
z Hdnicwym terminem wypowiedzenia

i podaje niniejszem do publicznej wiadomością że 
wszystl ie w obiegu znajdujące się asygnaty kasowe 
51"  procentowe, a względnie 6 procentowe, od 15. 
sierpnia r. b. zacząwszy po 5 od sta za 74-dniowym 
wypowiedzeniem oprocentowane będą.

Lwów, 11. lipca 1874.

ffW W M , i  raojLEnr odpowiędiUtaj': Rewakewwł Hemyk. Z d n lu ji i  „Dueauika Poukiegł ” jg o r o r .
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